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Ocena i wnioskisztabów wojskowych 
Doświsdaenia Wody Hiszpańskie 


Rola lotnictwa, artylerij i linii kolejowych 


W kaiążce swojej o wojnie hi- 
szpańskiej p. t. „Le développement 
et les enseignements de la guerre 
en Espagne" gen. Duval przepro- 
wadza analizę poszczególnych, le- 
piej znanych epizodów z działań 
wojennych na półwyspie Iberyj- 
skim. O bitwie pod Guadalajarą, 
która zakończyla się porażką dywi 
zyj wioskich, pisze general Duval, 
L by:a to operacja niedostatecznie 
przygotowana i nieumiejętnie prze 
prowadzona. W bitwie te] brały 
edzia? ze strony Włochów cztery 
dywizje, grupa artylerii korpuś- 
nej, batalion pancerny' i 60 sanio- 
lotów. Decydującą rolę w ujem- 
nym wyniku bltwy odegrał brak 
łączności między poszczególnymi 
grupami oraz dezorientacja w uży 
ciu broni pancernej | artylerii. 

Po rozpatrzeniu trzech faz ope 
racy| wojennych — Blibao, Ma- 
dryt, Santander — general Doval 
dochodzi do wniosku, iż obecnie 
przykłada się zbyt wielką wagę 
co materiałów wojennych, zbyt 
małą zaś do żolnierza, gdyż naj- 
lepsza brań 1 zaopatrzenie techni- 
czne nie przeważą szali, jeśli nie 


Wybór Papieża 
ostatecznie 1 marca 


Ogloszano urzędowo, że concla- 
ve rozpocznie się w dniu ! marca 
w godzinach _ popoludniowych, 
przy udziale 62 kardynałów, 


Senator Berard bawiący w St. 


towarzyszy im wyćwiczona armia 
i dobre dowództwo. Dalej twierdzi 
autor, iż z całego przebiegu ope- 
tacyj wynika wyższość metody 
manewrowania nad wyczekującą 
akcją defenzywną. Zużycie broni 
i amanicji w obecnych wojnach o- 
sigga tak wysoki Bmtopień, że za- 
opatrzenie szwankuje z reguły. To 
zań powoduje przerwy w akcji i 
sprzyja strategii obliczonej na kun 
ktsiorstwo. Autor uwydatnia nie 
zwykle ważną rolę finij kolejo- 
wych w czasie dzlalań wojennych, 
które oddają niezastąpione ns.ugi, 
pomimo daleko posuniętej motory 
zacji oddziałów walczących. 


Oceniając rolę artylerii general 
Duval wyraża opinię, iż brak dział 
kalibru 15 cm. utrudnia ogrammie 
przygotowanie ataku. Doświad- 
czenia zebrane na polach bitew w 
Hiszpanii potwierdzają wyższość 
hanbic nad innymi typami dzial, 
gdy chodzi o poparcie akcji ple- 
choły. 

Dużą, czasem decydującą rolę 
odgrywa lotnictwo w czasie bl- 
twy, jak się to okazało na przykla 
dzie bitwy pod Guadalajarą przy 
zdobywaniu Bilbao. Pod Guadala- 
]arą samoloty armli generala Mia- 
ja zadecydowały o wyniku bitwy 
przez rozblcie kolumn pancernych 
E amunicyjhych, stłoczonych gęsto 
na jedynej szosie w trudnym tere 
nież Zamęt, który powstal, umo- 
żhw# atak na hroń blałą, po czym 
: nastąpiło przerwanie frontu 
m 


We šrodę Berard wraca do Bur 


Jean de Luz, odby! rozmowę tele-| gos, a prawdopodobnie we czwar 


foniczną z min. Bonnet. Berard 
poinformawał ministra o przebie- 
gu rozmów z min. jordana i ogól- 
nych wrażeniach odniesionych z 
tych rozmów. 


tek odjedzie do Paryża. Jak siy- 
chać sen. Berard napotkał na du- 
że trudności, zwlaszcza faszyści 
nie chcą słyszeć o amnestii dla w 
chodźców, których liczba wynosi 
około półmiliona. 


w pobliżu Libii i 

Na miesiące marzec i kwiecień 
zapowiedziane są wielkie manew. 
ry wojsk angielskich i egipskich 
w rejonie kamzłu Sueskiego oraz 
w pustyni Libijskiej, w okolicach 
oaz Baharija. Manewry te budzą 
zainteresowanie z tego powodu. 
że po raz pierwszy kawaleria za- 


puści się daleko w głąb pustyni. 
Oazy Baharijskie są bowiem odle- 
gte od doliny Nilu o około 600 km 
w prostej linil. Na takie adległoś- 
cl w pustyni Beduini nigdy nie u- 
żywają konl, lecz wyłącznie wiel- 
błądy. 


wytworzoną przez n 


Peruwiańska rada ministrów 0- 
oradowała wczoraj w ciągu 5-ciu 
godzin nad sytuacją, wytworzoną 
przez niedzielny zamach stanu | 
śmierć ministra spraw wewnętrz- 
nych, który zginął, usiłując zdo- 


eudały zamach stanu 


być władzę. Rząd peruwiański po. 
wziął szereg uchwał, dotyczących 
ukarania wszystkich uczestn.ków 
zamachu stanu, współdzłalających 
z zabitym ministrem gen. Rodrigue 
zem. 


| 


We wnzystkich innych opera- 
cjach przewaga sił łotniczych by- 
la po stronie armil generała Fran- 
co I ona to ułatwia w dużym sta 
pniu zdobycie tak silnych na przy 
kład pozycyj, jak Bilbao, oraz o- 
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Pierlot utworzył Rząd 


Likwidacja przesilenia w Belgii 


Z Barcelony donoszą, że Stn. nym, mimo że w skład jego wcho! 
Pierlot utworzył Rząd w Belgi. |dzić będą tylko katolicy | socjali- 
ud ści bez liberałów. Pierlot liczy na' 
Senator Pierlat oświadczył pra- | większość w parlamencie. Gabinet 
sie, „ż gabinet jego skladać się, mógłby stanąć przed lzbą julro 
będzie z li-tu czlonków, przy |lub pojutrze. 
Mimo, że senator Pierlot, czło“ | 
dodatkowej teki. _ Pierlot prosił | dziennikarzy, by gabinetu jego nie 
dziennikarzy, by gabinet jego nie! nek stronnictwa katolickiego, ka- 


peracje na froncie katałońskim, nazywali 


Bezczelna prowokacja gdnńckich hilerowców 


+ day 


Na gdańskiej politechtce miejszowł hitlerowcy wywiesił napis 
HUNDEN UND POLEN IST DER ZUTRITT VERBOTEN" (Psom 
1 Polakom wstęp wzhroniony). Bezczelna ta prowokacja hitlerowska 
wywotala wielkie ł zroznmiaie oburzenie w Polsce, ale dotychczas 
nie zostaliśmy poinformowani w jaki sposób wladze zareagowały 
na te niehywaie wystąpienia hand hitlerowskich Zaznaczamy, że 
studenci polscy nie są w ogóle dopuszczani na wykłady przez po- 
krewnych endekom pałkarzy gdańskich, 


Dwa pocągi wojskowe zderzyły sę 


Sabotaż czy wypadek? 
Sto osób zgineio 


W prowincji Saragossa, znaj dujące] się pod wiadzą generala 
Franco, w pobliżu m. Ariza, wydarzyją się wczoraj poważna ka- 
tastrofa kolejowa. Zderzyły nię mianowicie dwa pociągi woj- 
skowe Idące naprzeciw siebie w peinym blegu. Do wieczora z 
pod gruzów pociągów wydobyto zwłoki okoio 100 zabitych, 


wodował odprężenie w Damaszku. 
Kupcy wyrazili życzenie otwarcia 
z dniem dzisiejszym swych skle- 
pów: Wręczyli oni Głowie pañ- 
stwa petycję, w której proszą o 
porozumienie się z Francją w spra 


Po dwudniowych obradach wiel 
ka rada syryjskiego bloku nacjo- 
nallstycznego wyraziła zgodę na 
ewentualne utworzenie nowego 
Rządu przez członków rady. Istnie 
je więc możliwość utworzenia no- 
wego gabinetu pod przewodnic- 
twem Dzemil - Mardama, O ile je- 
dnak len ostaini będz:e trwał na- 
dal przy pragnieniu swym udania 
się na urlop, to Prezydent Repu- 
bliki być może zwróci się do Mah- 
zara Paszy Rastane. Pojednawczy 
krok bloku nacjonalistycznega spo 


spokoju dla umożliwienia czynni- 
kom odpowiedzialnym  rozwiąza- 
nia kryzysu w atmosierze spokoj- 
nej. 


gabinetem  dwupartyj: | tegorycznie odmówił podania pra- 


wie przyspieszenia ratyfikacji trak | RUE r 
tatu syryjsko - francuskiego. Ze nia ziemi w Chile idzie w miliony. | Statek Lloydu 
swej strony Dzemil.Mardam zwró. | Wszyscy cf:cerowie i podoficera- | Prudente de Moraes“ wyruszył w 
cit się da ludności o zachowanie, wie zawodowi oddali swoje jedno| dniu 16 bm. do Chi 
dniowe uposażenie do dyspozycji | tys. ton darów brazylij 
komitelu ratunkowego. Poszczegól | nowicie: kawy, 
ne stany ofiarowały po kilkaset ty! ryżu, oraz innych 


sie nazwisk swych przyszłych 
współpracowników w kołach poli. | 
tycznych, opierając się na wiada- 
mościach o dotychczasowych kon- , 
ferencjach Pirlota, utrzymują, że 
w gabinecie belgijskim. na czele 
którego ma stać sen. Pierlot, te- 
kę ministra finansów objął 
Janssen (pozaparlamentarny czło- 
nek sironnictwa katolickiego), ie! 
kę rolnictwa, spraw stanu średnie- 
go i spraw gospodarczych obejmie 
hr. d'Aspremont - Lynden, poseł 
stronnictwa kalolickiego.  Tekę 
sprawiedliwości obejmie Schrij- 
ver, poseł katolicki. Minislerium 
spraw wewnętrznych — poseł 
Marck (chrześc. demokrata), Mi- 
nisterium obrony narodowej objął- 
hy gen. Denis (pozaparlament.|. 
Ministerium spraw zagranicznych 
Saudan, senator socjalista. Teka 
ministra kolonij przypadłaby Wau 


ters'owi, posłowi socjalistyczne- 
mu. Ministerium robót publicznych 
i komunikacji objąłby Ekelers, po- 
seł socjalistyczny, Ministerium pra 
cy i opieki — de Latire, poseł so- 
cjalistyczny, wres: Minisierum 
oświaty objąłby również sacjalis 
będący członkiem parla- 
profesor rsytetu w 
Gandawie, Blanquaert, Należy za- 
znaczyć, że Jansson, b. i przyszły 
minster fi w, wyrazil zgodę 
na objęcie teki w nowym gabine- 
cie, w ostatniej chwili. 


m — 0. "mak 
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Chea m.eć 

peństwo w państwie 

Wczoraj obradowała podkomi-, 
sja do spraw mniejszości niemiec- 
kiej w Czechosłowacji. Przedmio- 
tem obrad była sprawa normali- 
zacji przepisów, ograniczających 
udział Niemców w życiu gospo- 
darczym. Raport podkomisji bę- 
dzie we czwartek przedmiotem 
rokowań Rządu czeskiega z prze- 
wódcą mniejszości niemieckie! w 


Czechosłowacji posłem Kimdtem. 
(PAT). 


Całe miasto pod wodą 


Od kilku dni w półnacnym Ma- 
roku hiszpańskim padają ulewne 
deszcze. Komunikacja pomiędzy 
Tetuanem i Tangerem oraz Tetua- 
rzonym morzem, została przerwa- 
Miasta Tetuan ucierpiaia ogrom- 
nie przez zalanie dzielnicy arab- 


skiej i sztregu niżej położonych 
ulic. Dotychczas zanotowana trzy 
ofiary w ludziach. Szkody ogrom- 
ne. W związku z wyjątkowo wzbu 
tzonym rozem, zostaja przerwana 
na komunikacja pomiędzy Ceutą 
i Algesiras w Hiszpanii. 


Masowy morderca kobiet 


prz.d wydunałem w Wersąmn 


Na 10 marca wyznaczony został 
w Wersalu największy po słynnym 
procesie mordercy Landru proces 
kryminalny. Na ławie oskarżonych 
zasiądą: kilkakrotny morderca 
Weidman, pochodzący z Niemiec, 
oraz jego wspólnicy Francuzi: 
Million, Jean Blanc i Coiette Tri- 
cot, Proces odbędzie się przed try- 
bynałem w Wersalu, który sądził 


swego czasu sprawę Landru. Weid 
manna będzie bronił adwokat Mo- 
ra Giafferi również obrońca Lan- 
dru. Weidmann oskarżony jest o 
popełnienie 6 mordzrsiw, między 
innymi o uduszenie I8-leiniej tan- 
carki amerykańskiej Loan de Co- 
ven. Weidmann, który nie ma złu- 
dzeń co do swego losu, zachowuje 
w więzieniu całkowiły spokuj. 


Awantury z powodu zebrania 


W Madison Square Garden wj2 tys. policjantów 


Nowym Jorku odbyło się wielkie 
zgromadżenie Niemców amerykan 
skich, na którym przemawiał m. 
in. Fritz Kuhn, przewódca „Ger 
man a American Bund“. Wsięp na 
zebranie był tylko za legitymacja- 
mi lub zaproszeniami związku 


sirzeglo gma- 
chu, nie dopuszczając manilestan- 
tów, którzy gromadzili się w po- 
bliżu Po zakończeniu zgromadze- 
o do zajść, w kiórych kil- 
kanaście osob zostało poturbowa- 
nych. Aresztowana 5 osób, 


Pomoc dla ofiar trzesienia 


Pomoc Brazylii dla ofiar trzęsie- 


ności, łekarstwach, adzieniu i t. £ 
brazylijskiego „O 


cu 


kukurydzy, 
ków żyw no- 


Sięcy milrejsów w goiówce, żyw. | ści, lekarstw i t. p- 


Sir. 


Rząd gen. Franca Misja sen. Berarda w Hiszpanii gen. Franco 


Przerwane rozmowy 


ma być zrekons'ruowany 


PERPIGNAN, 21.2. Agencja Ha- 


ni ministrami bez teki. 


Ministrem , 
easa donosi, iż wediug władomoś. spraw zagranicznych ma zostać | wiedliwości będzie 


miral Baratech. Ministrem spra- 


hr. Rodezna. 


et z kół zbliżonych do gen, Fran- | zawodowy dyplomata. Przyszłym | Tekę m nistra finansów otrzyma je 


co, w najbliższej przyszłości na- ministrem wojny będzie rzekomo | den z bliskich przyjaciół GII Rot- | 
rządu w gen. Aranda, obrońca Oviedo, 8l-| lesa, który pozostawał na uboczy 


leży oczekiwać Zmiany 
Burgos. Gen. Franco, który obec- 
nie kumuluje funkcje szefa państ- 
wa, wodza naczelnego (| prezesa 
rady ministrów, zamierza rzekomo 


opuścić stanowisko Rzefa rządu—. 


zachowując nadal funkcje szefa 


państwa i generalissimusa, No- | 


wym prezesem rady ministrów ma 
byś rzekomo Serrano Sunner, je- 
den z najczymiejszych człanków 


„Falangi“ oraz bliski przyjaciel i, 


wspólpracown'k założyciela tego 
stronnictwa, Jose Antonio Primo 
de Rivera, Obecny wiceprezes rzą 
du, minister spraw Zagranicznych 
gen. Jordana i min. rolnictwa, Fer- 
nandez Cuesta, zostaną mianowa- 


bo gon, Mascardo obrońca Toledo 
i wódz armii aragońskiej. Portfel 
ministra marynarki otrzymałby ad 


podczas całej wojny domowe: 
trzymując jednakże bliskie osobla- 
te stosunki z generalem Franco. 


Tworzenie rządu w Belgii 


BRUKSELA, 21 2. Pierlot konty- 
nuował w poniedziałek rano roz- 
mowy z przedsiawiciełami Stron- 
nictw. W koiach prawicy katollc- 
kiej panuje pewne wahanie co da 
udzialu w rządzie bez liberałów — 
Pierlot ma jednakże nadzieję, iż 
wysilki jego będą zakończone po- 
myślnym wynik'em. Gdyby nie u- 


ile Anglia wyda 


na obronę 


LONDYN, (PAT.). Kanclerz skar 
bu Bir Jobn Simon otworzył w Izbie 
Gmin debatę w sprawia obrony na. 
rodowej. przedstawiając rezolucję, 
upoważniającą rząd do podniesienia 
a 400 do 800 milionów funtów st. 
sum, jakla mogą być uzyskane z po- 
$życzki. przeznaczonej na finansowa 
nie dozbrojenia, "oraz do objęcia 
tą akcją finansową obrony ludności 
cywilnej przed atakami powietrzny- 
mi, stworzenia rezerw <ywnościo- 
wych i td. Kanclerz wyjaśnił, że 
w pierwszych trzech latach progra- 
mu 5-letniego, którego sfinansowa- 
nie ohliczano pierwotnia na 1500 mi 
lionów f. nt., 1250 millonów f. st. wy 
datkowanych zostanie na obronę mor 
ską. lądową i powietrzną oraz cywil 
mę. Jest więc rzeczą pewną — dodal 
kanclerz — że suma 1500 milionów 


Konferencja 


LONDYN. (PAT.). W ponie- 
dzlałek w ramach konferencji pa- 
lestyńskiej odbyły się rozmowy 
między delegacją arabską a przed 
stawicielami Rządu brytyjskiego. 
W toko rozmów delegacja egipska 
występując w imieniu innych 
państw arabskich, złożyła wobec 
przybylego specjalnie dla wysłu. 
chanla jej ministra spraw zagra- 
nicznych lorda Halifaxa, ma temat 
glównego  żądonia arabskiego 
stworzenia niepodległego państwa 
palestyńskiego. Na tym zakończo- 
no w obecnej fazie konferencji 
dyskusje na temat konstytucyjnej 
strony zagadnienia niepodległości 
Palestyny. 

Dalsze obrady poświęcona dru- 
g'emu z żądań arabskich, a miano 
wicie natychmirsiowego wstrzy- 
mania imigracji żydowskiej do Pa 
lestyny. Dyskusję na ten temat o- 
tworzył minister Macdonald, da- 
jąc przegląd całokształtu sytuacji. 
Po dwugodzinnej dyskusj! obrady 
zostały odroczone do środy, w któ 
rym to dniu sprawa imigracji ży- 
dowskiej będzie w dalszym ciągu 


JEŻELI! 
$ ELER“ 


Ordynackiej |. 


narodową? 


f. at. będzie wydana. Chyba ża ha. 
stąpiłaby szybka poprawa w dziedzi. 
nie międzynarodowej. 

Wydatki na obrone wojskową 1 
cywilną w bleżącym roku budżetó- 
wym, kończącym mię 31 marca, są 
utecnia obliczane na 406 milionów, 
przy czym 274 miliony uzyskane za 
żróGe podatkowych, a 182 miliony 
drogą pożyczki, Jeśli chodzi o sfinan 
sowanie wydatków w roku 1039.40, 
ta minister proponuje uzyskania 350 
millonów z pożyczki, a resztę ze źró 
de) skarbowych 

Mowę awẹ zakcńczył minister sło 
wami: „Miejmy zaufanie I będziamy 
przekonani, że kraj nasz za swą po- 
tega finansową | jeszcze ważniejszy 
mi innymi źródłami: charakterem 
brytyjskim 1 wiarą demokratyczną 
zdola dokonać niezbędnego wysilku“. 


palestyńska 


dyskutowana łącznie z trzecim żą- 
drniem arabskim, a mianowicie 
zakazu sprzedaży Żydom ziemi w 
Palestynie. 

Wczoraj włeczorem zagadnienie 
Imigracji omawiane była między 
Rządem brytyjskim a delegatami 
żydowskimi. 

W dotychczasowych obradach 
Rząd brytyjski nie wyrażał swolch 
poglądów na temat żądań, wysu- 
wemych przez obie strony, ale o- 
czekiwać należy, iż w niedługim 
czasie pabinel brytyjski sformułu- 
je swoje stanowisko. 


konferencia ministrów 
państw północnych 


HELSINKI. (PAT.). W ponie- 
działek rozpoczęła się tu konferen 
cja ministrów spraw zagranicz. 
nycii państw północnych z udzia- 
łem ministrów Sandlera (Szwe- 
cja), Kohta (Norwegia), Muncha 
(Dania) i Erkko (Finlandia). 


mamy n wygranej, — orężem Twotm niechaj 
tętna ibe Imusa | anvo Kabite 
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Pozostała niewielka ilość Losów, je szcze do natycla. 


dało się utworzyć rządu opartego 
na dwóch stronnictwach, należa!o- 
by się liczyć z powstaniem rządu | 
iachowego, który przede wszyst- 
kim zalatwitby sprawy fiinansowe 
i sprawy bieżące. 
Z OSTATNIEJ CHWILI. 

BRUKSELA, 20.2, (PAT). Prze- 
silenie rządowe uważać można za 
ukończone. Senator Plerfot ośwlad 
czył wieczorem dziennikarzom, że 
gabinet, o ile nie zajdzie coś nie- 
przewidzianego, utworzony zosta- 
me we wtorek. 


BURGOS, 21.2. Senator Berard 
opuścił Burgos o godz. 12 m'n. 30, 
udając się samochodem do San 
Sebastian. Przed wyjazdem Be- 
rard wraz £ t(owarzyszacymi mn 
osobamy ztoży! wizytę Hudgsono- 
wi, brytyjskiemu agentowi przy 
rządzie w Burgos. 


Opuszczając Burgos, Berord ©- 
świadczył dziennikarzom: pragnął- 
bym unknąć fałszywej interpreta- 
cji mego wyjazdu, Wyjeżdżam, po 
nieważ gen. Jordana musial udać 
się do Barcelony. Zahaczę sę z 
inim ponown'e w środę i będziemy 
kontynzowali nasze rozmowy. 


TEUDNOACI FPIĘTRZA FIĘ 


PARYŻ (PAT). — Misja senatora 
Beraria untraflla, jak aig zresetą 
spodziewano, na paważne trudno- 
éc. Przed zakończeniem rozmów 
min. Jordan uznał za konieczne po- 
rozumień się x gen. Franco, hawią- 
cym w Rarcelonie. I w tym celu roz- 
mowy przerwane zostaly da Arody 


Azana odma 


do H szpanii 


PARYŻ. (PAT.). Azana otrzy- 
mał od Negrina telegram, w któ. 
rym prosli go ponownie w imieniu 
Rządu republikańskiego o przyby- 
cie do Madrytu w celu zapewnie. 
nia normalnej konstytucyjnej dzia 
łalności tego Rządu. W odpowie- 


gdzia w 4.ej kl. 43 na 7854 
padla wielka wygrana Zł, 


Dale protesty 


pKUP LOS 


w znunej zs nzczęścia kolekturza 


Franciszki URSTEIN 077 sw * 
SŁ6 TYSIĘCY 


dzi na ten telegram Azana prze- 
slat w poniedziałek do Negrina 
depeszę, w której mów] o będących 
w toku razmowach na temat za- 
kończenia wojny domowej i wy- 
powiada swój pogląd, przychylny 
zawieszeniu broni, 


oraz wiele in- 
nych wygranych, 


DMZOCIW wyborom 


w Jarosławiu 


Poza protestam! już wniesiony- 
mi przeciwko wyborom do Rady 
miejskiej w Jarostawia przez pet 
nomocników list PPS. | Klas. Zw. 
Zaw. zostały wniesione dwa dal- 


sze pratesty przez pelnomacników 
Demokratycznej Listy Przedmleść 
fludowcy) oraz przez przedstawi- 
ciela listy żydowskiej z okręgu 
Nr. 1. PAA). 


Kara Śmierci 


W Krakowie w poniedz!ałek w 
Sądzie Okręgowym zapadł wyrok 
w procesie o zabójstwo w marcu 
ub. r. w Krakowie na ul. Dietlow- 
skiej wywiadowcy policji śledczej 
Franciszka Niedzieli. Sąd uznał 
winnym zbrodni zabójstwa J. Gu- 
guię | skszał go na karę Śmierci 
i pozbawienie praw obywatelskich. 


Oskarżeni. stojący pod zarzutem 
ukrywania śladów zbrodni, skaza- 
nl zostalli: Anna Tylekówna na 2 
lata więzienia z zaliczeniem aresz 
tu śledczego, Józef Nowak na 3 
lata I 8 miesięcy więzienia, 
Franciszka Kolodz 
ta i 3 miesiące z z. 
tu prewencyjnega. 


oraz 


0 właściwego człowieka 
na właściwym miejscu 


W dnlu 2 listopada 1934 r. £e- 
kretarlat Okręgowy C.Z.B. | P.Z. 
w Kielcach, w imieniu zorganizo- 
wanych robotników,  zatrudnio- 
nych w zakładzch „Sitkówka”, 
wniósł skargę do p. prokuratora w 
Kielcach przeciwko starszemu do. 
zorcy placowemu Kowalskiemu Sia 
nislawowi za branie łapówek od 


robotników i t. p. Do skargi załą-, 


€<ono nświadczenie robotłnisów z 


Obrady WOKR. PPS. i wybór nowych władz partyjnych w Warszawie 


W poniedziałek odbyło się po- 
siedzenie nowoobranego Komitetu 
Polskiej Partii Socjalistycznej, 

Na pierwszym punkcie porządku 
obrad byl wybór Egzekutywy W. 
ORKAN FS. 

Przewodniczącym przez akla- 
mację wybrany został tow. To- 
masz Ar:iszewski (ponownie). 

Wiceprzewodniczącymi: tow. Z. 
Zaremha i tow. Piontek, sekre.a- 
rzami B. Dratwa i J. Dzięg e'ew- 
ski, skarbnikiem tow. Bugajski, 

Członkami Egzesutywy zostali 
tow. tow.: L. Cohn, St. Dubois, Fo 
tek, Piotr Gajewski, Himlowa, A. 
Próchnik, A. Rubinstein, L. Woll- 
niewska | A. Zdanowski. 


Dalej O.K.R. omówił wnioski z 
Okręgowej Konferencji Warszaw- 
skiej, uchwałając zwołanie wiel- 
kiej ogółno-warszawskiej Konfe- 
rencji Robotniczej w sprawach sa- 
morządu stolicy. 


U p. Prozydenta 


(PAT.). Pan Prezydeni kzeczy- 
pospolitej przyjąl w poniedziałek 
p. ministra spraw wojskowych 
gen Kasprzyckiego w towarzyst- 
wie 2-go wiceministra spraw wojsk. 
gen. Litwinowicza. 


Mimo upływu z górą dwu mie- 
sięcy od dnia wyborów do Rady 
Miejskiej, Rada Miejska nie jesi 
zwaływana, co wywołuje zaniepo- 
kajenie szerokich rzesz ludności 
Sprawą tą zająć się musi zorgzni- 
zow-ny proletariat Warszawy i 
domagać się powo!ania do życia 
samorządu w swym mieście, 

Wreszcie W.O.K.R. zaa cepto- 
wał uchwały Klubu Radnych PPS. 
w szczególności uchwałę w spra- 
wie wysunięcia kandydatury low. 
T. Arciszewskiego na stanowisko 
prezydenia m. Warszawy, oraz u- 
chwałę w sprawie rozpoczęcia ak- 
cji prasowej za zwołaniem war- 
szawskiej Rady Miejskiej. 


*| ściex: 


podpisami  poszkodowa- 
Szanisław Kowalski napada 
ków, wybija im okna, 
prześladuje za należenie do orga-- 
nizacjl. 


szym Sekretariat Okrę- 
mował kilkakrotnie od- 
powied: e władze i domagał się 
definitywnego za'atwienła tej spra- 
wy. ale — jak dotychczas — bez- 


| skutecznie. 


Za zwołaniem warszawskiej RadyMiejskiej 


uniwersytetu sofijsklego 


do Warszawy 

W poniedziałek o godz. 23,30 
pociągiem z Budapesziu przybyła 
do Warszawy delegacja uniwersy- 
tetu sofijsklego, która wręczy w 
sposób uroczysty panu P'rezyden- 
towi Rzeczypospo'iiej prof. l. Ma. 
mu dyplom doktara honoris 
causa wszysikich wydziałów uni- 
wersyten w Sofii. 


Zmarł nzgie 2 przyczyn na ra- 
vie nieusiałonych 39-letni Bejer 
Fuks, mieszkaniec Bieżna, pow. 
Sierpc, który przybył w odwiedzi. 
ny do swych krewnych, mieszka- 
jących przy ul. Granicznej 17 w 
Warszawie, 


Korzyatając £ tego czaso, senator! polnformować go a dotychczasowym 
Nerard adhył dłuższą rozmowę z a- przehlegn rezmów. 

gentem anglelskim przy Rządzia w| W knłach parinmentamych dość 
Burgos Hadęsonem, po czym udał przykre wrażenie wywnłuje fakt, ta 
mię do pogranicznej miejscowości Bt. prana narndowa hiszpańska pomija 
Jean de Luz, aby nawiązać kontakt niemal rałkowitym milczeniem mi. 
telefoniczny z ministrem Bannet | aje I pahyt senatora Berard. 


I prawica francuska atakuje 


kompromisówą politykę Bonneła 


PARYŻ. (PAT.). Przewodniczą j nistra Bon: że za pośrednic- 
zy prawicowej grupy parlamentar m nieoficjalnych delegatów, 
nej, t. zw. Federacji Republikań- | wysyłanych do Rzymu i Berlina, 
skiej, deputowany I były kilkakrot| poza plecami akredytowanych tam 
ny minisier Marln, wystąpił na ła-| ambasadorów, stara się przygo‘o- 
m'ch swego tygodnika „La Na-.|wzć kompromis, sprzeczny z de- 
tion" z ostrym atakiem e klaracjami Rządu, złożonymi w 


ministrowi spraw zagranicznych | czasie debaty parlamentarnej, i że 

Bonnet i prowadzonej przez niego | w ten sposób polliyka zakulizowa 

polityce. ministra Bonnet przygotowuje 
Wiele oznak — pisze Marin — | Francji nową kapitulację na wzór 

każe obawiać się, że różne osobis. | monachijskiej, dotyczącą zagad. 

tości wysilają się, aby oslabić, a] nień śródziemnomorskich. 

nawet przełamać kategoryczne sta) Wystąpienie dep. Marm wywo- 

nowisko premiera Dzladier, za-|łało duże wrrżenie w kolach par- 

równa w polityce wobec Niemiec, | lamen:ernych. 

jak I Włoch. Marin oskarża mi- 


iedzie do Londynu 


LONDYN (PAT). — Dzienniki lon zytą da Londynu może w końcu przy 
dyńskia zamieszczają wiadomości o szlego miesiąca. Pik, Beck niedawne 
spodziewanym przyjeździe ministra odhył rozmowę = kanclerzem Hitlo- 
Becka do Landynu. | rem w Berchiengaden, widział mini- 

Poza wiadomością, padaną przez "tra vom Ribhentropa w Warnrawia, 
„Yorkshire Pont", korespondent dy- a w hłeżącym tygodnia podejmownó 
plematyczny „Times“ danoa|, co na-' będzie włoskiego ministra upr. zagr. 
stępaje: „W związku z zalntereznwa | hr. Clano. Rzecz oczywiata, ża wy- 
niem Rządn brytyjskiego centralnq' mlana poglądów x p. Chamberlaina 
1 wachodnią Europą spodziewane | lordem Halifurem byłaby x korzy- 
jest, ża płk. Beck. mininter spraw za| ścią dla obu stron“, 
granicznych Polaki, przybędzie z wi| 


[yreniczenie da emigrantów Szwajcari 


BERN, 20.2 (PAT). Konferencja ju, będzie dozwolony jedynie, jeże- 
dyrektorów policj Obradówała nad | li obcokrajowiec posiadać będzie 
zagadnieniem kontroli, jakiej winni | wizę na wjazd do tego kraju. Każ- 


być poddani wszyscy obcokrajow- 
cy, przybywający do Szwajcarii. 
Konierencja stanęła na stanowis- 
ku, że Szwajcaria winna być dla 
emigrantów tylka krajem czasowe 
go pobytu, w którym muszą się 
powstrzymywać od  dziatalności, 
przynoszącej znaczniejsze docho- 
dy. Rozpatrywano nadto możli- 
wość wyznaczania  emigraniom 
miejsca pobytu lub skuplania ich 
w obozach albo „schroniskach“. 
Przejazd przez Szwa|carję emigran 
tów, udających się do innego JEM 


dy, kto nieiegalnie przybędzie do 
Szwacarii, ulegnie wydaleniu. 
Rada związkowa przystąpi nie 
zw'ocznie do rozważenia wysunię 
tych przez konierencję propozycyj. 


Zamka ęce Kolegium 
Jezuickiego 


Z Berlina PAT. danosi: W Godes 
berg zamknięte zosta.o prowadzo- 
ne przez QQ. Jezuitów t. zw. Aloi- 
sius College, W miejsce tego kale- 
gium powstanie tam wyższa szko- 
la świecka, po'ączona z intematem. 


Obostrzenia na graniy 


Rumunii i Rusi Podkarpackiej 


UNGWAR. (PAT.). Donoszą,lskiej. W wie!u wypadkach władze 
że rumuńska siraż grniczna obo. rumuńskie odmówiły osobom z 
strzyła kontrolę mzłego ruchu gra | Rusi Podkarpackiej wstępu na te- 
nicznego na granicy karpatoru- | rytorium rumuńskie. 


| PAWEŁ DEHNEL 


Doszła nas amutna wiadomość o Śmierci low. PAWŁA DEHNE- 
LA, bylego aztygara | zawiadowcy kopalni „Saturn“ w Zaglębiu Dą- 
hrowskim. Taw. Pawel Dehnel w ciągu wielu lat oddawal n.eOce- 
nłone zasjugl nasze] Pariti 1 Organizacji Bojowej P.P.S. Dom jego 
był dniem I nocą Otwarty dla wszystkich działaczy P. P. S. Przez 
dom jego przechodziły transporty nielegalnej literatury z zagran cy, 
transporty broni i materiałów wybuchowych, Paweł Dehnel I rodzi- 
na jego przyjmowali radośnie wszystkich ściganych, którzy nie mell 
miejsca dla odpoczynku i wytchnienin. Kopalnia „Salurn" była nad 
granicą rosyjska - nlemieciig. W bliskości kopalni hyla granica 
Przykomurek — Czeladź. Tow. Dehnel, zajmując wybitne stano- 
wisko w kopalni, tak potrafil sob e zjednać urzędników i strażnk 


jków komory celnej, że uzależnił ich faktycznie cd sebie | dyspo. 


nowat nimi w ciagu kilsu lat. Towarzysze i hojowcy nawet z bronią, 
mogli przekroczyć granicę tam i z powt z poiczenia tow. Deh- 
nela. Rannych | bardzo skamp.om towanych towarzyszy, Tow. Det 
śl Osobiście przez granicę, Gdy żandarmi lub szpicia 

na grznicy, — natyc'm:ast urzędncy Kkomcry ceLiej 
tow, Pawia, żeby prze.wzł na iea cezas kOnu- 
m.kację. Bardzo wii towarzyszy ściganych w różnych latach 
umieszcza! pôd przybranym nnzwiskiem w pracy į aiaczal ich pra- 
wdz wie ojcowską Opieką., 

Do końca życia pozostal wierny idealom Sacjalizmu 1 Wotności, 

Byl kochany przez wszystkich, którzy Go znal I byi szanowany 
nawet przez wrogów. 

Cześć Ci, drogi nam Towarzysz ut 


STANISŁAW. 


Lathwianie systema antoryfatywnego 


W Jugosławii | ne 


Węgrzech| ki blok Europy środkowej pod dy 


nastąpiła „zmiana rządu“. Ca ona | rekcją Niemiec. 


eznacza? 

W grudniu ub. roku odhyły się 
wybory w Jugosiawii. Wykazały 
osłabienie wpływu partii rządo- 
wej, a bardzo znaczny przyrost 
giosów opozycji kroackiej. Wia- 
domo zaś bylo, że między premie- 
rem Słojadinawiczem a opozycją 
kroacką leżała przepaść | © % 
uzkodą dla calości interesów pań- 
stwa, porozumienie było wyłączo- 
ne 

Ponadto w serbskiej partil rzą- 
dzącej panowała giucha niechęć 
przeciw p. Stojadinowiczowi, któ- 
ry zamierzał w oparciu o wzory 
zagraniczne, przekształcić jugosio 
wiańską „Unię radykalną" w pew 
nego rodzaju partię taszystowską. 

Część gabinetu w porozumieniu 
z regentem, księciem Pawłem, do- 
konała rewolucji pałacowej. Pa 
dzleaięciu latach rządów upadla 
dyktatura. Premier Stojadinowicz 
płastujący zarazem tekę zagrani- 
czną, otrzymał dymisję. Próbowal 
zrazu utrzymać swe wpływy Jako 
przewodniczący „Unii radykalnej", 
ale z dnia na dzień tepnialy jego 
wpływy. Zostalo przy nim w ty- 
dzień po dymisji zaledwie 40 po 
słów. 

Zbyt poważne jest položenie w 
Europle, żeby |ugosiawia mogła 
sobie pozwolić na rozbicie wew: 
nętrzne. Upadek p. Stojadinawi: 
cza oznacza koniec dziesięciolet- 
niej dyktatury | koniec dalszych 
ekaperymentów zjednoczenia kra- 
ju przez wzmocnienie systemu au: 
torytatywnego. 

Nowy rząd premiera Cwetkowi- 
tza przeczy, że ma nastąpić zmia- 
na dotychczasowego kursu polity- 
ki zagranicznej. Zrozamiałe ło o- 
świadczenie, ponieważ Jugoslawia 
wciśnięta między oba mocarstwa 
osi Berlin — Rzym sama nie roze 
porzędza dostateczną swobodą ru 
chów. Jeżeli jednak trafne są infor 
macje „Osservatore Romano", że 
dymisja p. Stojadinowicza byla 
przyśpieszona z powodu niezada 
wolemia z jega zbyt zależnej poli- 
tyki zagranicznej, to prawdapodob 
ną wydaje się opinia, że przyszła 
polityke jugosiowiańska unikać bę 
dzie dalszego wzmocnienia więzów 
z osią Berlin — Rzym 


La 


Ustąpienie premiera von Imredy 
wynikło z różnicy poglądów na 
kierunek wewnętrznej polityki wę 
gierskiej. Prawicowi  „radykali* 
węgierscy parli pod wplywem hi- 
lleryzmu do rozwiązania kwestii 
żydowskiej w duchu rasizmu i do 
parcelacji wielkiej własności rol 
nej. Wprawdzie hitleryzm nie 
przeprowadza w Niemczech refor 
my rolnej i pozostawia wielkie la- 
tyfundia nietknięte; wprawdzie hi- 
tleryzm rozdziera z oburzeniem 
szaty, jeżeli wielka własność nie- 
miecka w b. dzielnicy pruskiej Jest 
parcelowana na podstawie refor- 
my rolnej; zle tenże sam hltieryzm 
popiera na Węgrzech radykalną 
i nacjonalistyczną prawlcę w na- 
dzieł, że przez nią zdobędzie sobie 
wpływ na ukiad stosunków wew- 
nętrznych | na rząd węgierski. 

Po og'oszeniu nowego progra- 
mu rządowego dn. 21 listopada ub. 
roku wybuchio przesilenie w partii 
rządowej. Przeszło 60 posłów wy 
atąpila z rządowej pariil jedności, 
a przy głosowaniu w parlamencie 
premier Imredy poniósł klęskę. 
Właśnie uprzywilejowane war- 
siwy węgierskie zanlepokoily się 
o awe uprawnienie konstytncyjne 
1 parlamentarne | nie chcąc utracić 
swych wpływów oparły się kurso 
wi autorytatywnemu, dzięki któ- 
semu premier Imredy usiłował u- 
trzymać się przy władzy. 

Budapeszteński korespondent — 
„Koelniache Zeitung" doniósł, że 
upadek p. Imredy będzie miat pew 
na skutki w polityce zagranicznej, 
„Berliner Boersen Zeitung" zaata- 
kował opozycję węgierską, przypa 
minając, że żywiła pewne ziudze- 
nia w okresie wyroku wiedeńskie 
go (w sprawie Rusi zakarpackiej) 
i że Niemcy musialy ją przywołać 
do porządku. Koalicja żydów i feu. 
dałów węgierskich — zapowle- 
działa „Berliner Boersen Zeitung" 
— nle potrafl się oprzeć natural- 
nemu rozwojowi, który prze Wę- 
gry do całkowitego wejścia w wiel 


Nowy rząd br. Teleki oświad- 
czyl, że węgieraka polityka zagra- 
niczna pozostanie niezmieniona. 1 
trudno przypuścić, żeby mog'o być 
inaczej, Węgry są zbyt zależne od 
oi Berlin — Rzym i same o wlas- 
nych siłach niezależnej polltyki ©% 
mogą prowadzić. Nie należy jed- 
nak nie doceniać dążeń da trady- 
cyjnej samodzielności w węgier- 
skich kołach politycznych. Mogą 
one dojść do glosu, jeżell mniej- 
sze państwa Europy Środkowej I 
na Bałkanach wykażą więcej soll- 
darności i Jeżeli te tendencje nie- 


zależności ł solidarności znajdą na 
leżyte poparcie w Paryżu I Landy 
nie, 

Zmiana rządów w Jugosławii I 
na Węgrzech wynlkla przede 
wszystkim ze względów wewnętrz 
na Łolitycznych. Ale te ruchy wew 


Str. 3 


Przegląd prasy 


KONGRES PRACOWNICZY. 

„Dziennik Powszechny” drukuje 
artykuł, poświęcony kongresawi 
pracowniczemu, zwołanemu 
wczoraj przez Centralną Komisję 
Porozumiewawczą, a mającemu na 
celu omówienie palących zaga. 
dnień ekonamicznych świata pra- 
cowniczego. 

„Dziennik Powszechny" opisuje 
ciężkie położenie pracowników i 


nętrzne piyną zarazem z opozycji| tak formułuje postulaty: 


do prąru faszystowsko - hitlerow 
skiego I z tego powadu nle są po- 
zbawione znaczenia w dalszym 
rozwoju polityki zagranicznej, 4 
w szczególności w układzie przy- 
szłych stosunków w Europie Środ 
kowej. 


Benedykt Elmer 


CENNIK NASION NA ROK 1939 


Wysyłamy bezpłatnie na każde żądanie 
Hodowia I Skład Nasion 


EMIL FREEGE_- Kraków 


Lubicz 3638 } Sukiennice 1516. 


Żądania małej reformy upozaże- 
niowej streszczają sia w ujęciu 


„Pracownicy państwowi muszą 
mieć na chleb i na książkę dla 
swych dzieci". 


Dzi 80 procent pracowników 
Rzeczypospolitej nie ma jmi na 
chleb 1 na kuiążkę dla swych 
drieci! 

Nie ma, bo nie ma jakoby na 
ten chleb I na tą książke pokrycia 
w. budżecie... 

Otóż nia ma tylko t wyłącznie 
dzięki istnieniu „zreformowanej“ 
prenz B-l Jędrzejewiczów ustawy 
uposażeniowej. 

Przywrócić dodatki rodzinne, 
przywrócić zwrot wpisów szkol. 
nych i rmieść podatek specjalny 


Budżet Min. Rolnictwa i Reform Rolnych 


Bolączki rolnictwa. Niewyałacalność gospodarstw. Głód wsi 


Wczoraj „we wtorek, Sejm roz. | 
patrywał budżet mln. Rolnictwa I 
Reform Rolnych. Apel p. marszał- | 
ka do posłów miał ten skutek, że 
do głosu zapisało się tylko 48 
mówców, gdy w przeddzień mó- 
wiono o 70 mówcach. 

Referował budżet pos. Ostafin, 
który, charakteryzując dyskusję 
na komisji, podniósł, iż na czoło 
zagadnień wysunęły się kwestia 
przeludnienia wsi i jej niskt po- 
złom oświaty ogólnej i zawodowej 
oraz związany z tym azereg bra- 
ków w zakresie organizacji pro- 
dukcji i zbytu, następnie — zróżni 
towana i wymagająca dalszego u- 
porządkowana atruiiura agrarna, 
wreszcie potrzeba stworzenia opła 
calności rolnictwa. 


NIESZCZĘŚCIE ROLNICTWA 

Nieszczęściam rolnictwa | Pol. 
ski nazwał sprawozdawca politykę 
kartelową i ceny kartelowe. Nie 
chodzi a rozbicie karteli, lecz o 
wpływ na zmianę ich polityki. Nie 
można kartelom pozostawić zupeł- 
nej swobody działżnia. 

CHów OWIEC 

Sprawozdawca omówił ciekawe 
zagadnienie chowu owiec. Od kil- 
ku iat czynione są wysiłki celem 
podniesienia chowu owiec I zmniej 
szenia przywozu z zagranicy weł- 
ny I wyrobów wełnianych Na 
przeszkodzie stol niska opłacal- 
ność hodowli owiec, gdyż mlęso 
baranie jest w Polsce mała spo- 
żywame, a większość owiec krajo- 
wych daje mało wełny araz wełnę 
grubą kożuchową. Wełny krajowej 
spożywa się wszystkiego 12 proc. 
ogólnego spożycia. Nie może ona 
wytrzymać konkurencji z wełną 
zagraniczną. 

LASY 

Z innych zagadnień poruszonych 
w referacie na uwagę zasługuje 
sprawa przechodzenia lasów z rąk 
prywatnych we włedanie Państwa. 
Sprawozdawca nazywa to zdro- 
wym objawem, gdyż koncentracja 
lasów w jednej administracji u- 
chroni je przed wyniszczeniem | u- 
łatwt lepszą gospodarkę. Domaga 
się, by nieza!eżnie od tego mini- 
sterium Rolnictwa mlało wgląd 
do gospodarki prywatnej lasami. 


Dytkusja 
INTENSYFIKACJA ROLNICTWA 

Pos. Łechmicki omawia marmo- 
trawstwo sił na wsi, gdzie kilka 
milionów ludzi próżnuje lub nje- 
produkcyjnie pracuje. 

Wszystkie państwa bałtyckie, 
mające te same warumki rolnictwa, 
problem ten rozwiązały bez resz. 
ty. Ani Litwa, anl Łotwa, anl E- 
stonia „ani Finlandia nie mają bez 
robocia na wsi. Wprost przeciw- 
nie, we wszystkich łych krajach 
najbardziej naglącą polrzcbą wei 
Jest brak sił roboczych, które kra- 
je te muszą sprowadzać z zagra. 
nicy, pomiędzy innymi z Polski. 

Wyjście z syluacji na wsj pol- 
skiej mówca widzi w podwojeniu 
produkcji w okresie najbliższego 
dziesłęciolecia, 


Powstaje pytanie, co zrobić 4 
nadwyżkami, skoro już dziś nle 
wiadomo, co robić z nadproduk* 
cją? Na to pytanie znalazły od- 
powiedź wszysikie państwa, które 
zintensyjikowaly produkcję. Na- 
leży osiągnąć to, by wieś polska 
przestała być głodna į flzycznie 
niedorozwinięta, Ł j. podnleść 
konsumcję wsi 


Mówca wypowiada się za do- 
stosowaniem cen przemysłowych 
da cen rolnictwa, za obniżeniem 
cen nawozów sztucznych | za do- 
starczeniem rolnictwi nawozów 
sztucznych. 


PROBLEM BEZROBOCIA, 


Również następny mówca, pos. 
Mystkowski, dowodzi konieczno- 
ści oplacalności produkcji rolni- 
czej. Uważa, że wysoka konsum- 
cja na wsi rozwiąże problem bez- 
robocia. 


REKRUT WIEJSKI 


Pos. Dudziński powlada, że rō- 
wnież kupiec } rzemieślnik powia- 
dają, że dobrobyt ich jest zwią= 
zany z dobrobytem wsi. A gdy się 
tozmawia z oficerami w komisjach 
poborowych, to powiadają oni, że 
są zastraszeni objawem karlenia i 
cherlactwa obecnych kontyngen- 
tów rekruta ze wsi. Rekrut z miar 
sia jest dziś zdrowszy I lepiej roz- 
winięty, niż rekrut wiejski. 


Za nędzę wsi mówca czyni od- 
powiedziatnym Rząd. 

Mówca wyprowadza wniosek, 
że idealem min. Poniatowskiego 
jest nie silne gospodarstwo wios- 
ciańskie, lecz zbiorowisko gaspo- 
darstw indywidualnie słabych, któ 
re będą mocne siłą swej organiza- 
cji. Idziemy zatym pełną parą da 
kojchozów. 

BRAK ZAUFANIA DO MINISTRA 

P. Dudziński kończy jak nastę” 
puje. 

Canig wialką pracowitość p. mi- 
nistra Poniatowskiego, jego upór 
w realizowania swego programu. 
Twierdzę jednak, że program ten 
nia wystarcza, a w wielu wypad- 
kach jest zzkodliwy. 

Frzyjąl mię od czasów rządów 
Marazalka Piłsudskiego taki zwy- 
czej, ża budżat daja mọ Państwu, 
a nie ministrowi, wobec czego bę- 
dę głosował za budżetem. Nie mo. 
go również postawić wniosku o 
votum nienfności, ba wniosek ten 
prawdopodohnie by upadł i w ten 
sposób jeszcze wzmocnił p. min. 
Ponlatowzkiego (wesołość). Dlate- 
go też ograniczam mię do oświad. 
cząnia, ża spoleczeństwn (czytaj 
Endecy—przyp. Red.), które mam 
zaszczyt reprezentować, nie ma za 
ufania do polityki p. min, Ponia- 
towakiego, a co Eatym idzia i do 
jega osoby na stanowiaku Miniatra 
Rolnictwa 1 Reform Mewy", 


Joux albo nigdy 


powiedzia! toś L 
los w szozęśliwej 


letkfnać 


Płoć 


„SZUKASZ SZCZESCIA?-WSTAP n CHWILE!” 


CENTRALA: WAACZAUN. QOWY-$WIAT 47, 


Oddziały: Krak. Przedm. 87, N. Świat 3? 


Aier 86, Chładna 68. 


Artyści angielscy 
na rzecz Republiki Hiszpańskiej 


Dziew.ęćdziesiąt artysiek i arty- 
stów angielskich (a także studenci) 
wyruszyło w tych dniach na ulice 
Londynu, by odpowiednio dobra- 
nymi malowidłami zcagliować lud 
ność na rzecz składania ofiar dle 
Hiszpanii republikańskiej. 

W 22 miejscach, w różnych dziel 
nicach miasta, młodzi i starai arty- 
ści cały dzień (a wielu dwa dni) 
spędzili przy robocie pędzlem. Ca- 
le muty wypełniały się barwnymi 
kolorami | h slami jak „Pomóżcie 
Hiszpanii", „25 tysięcy dzieci za- 
mordowana w Hiszpanii, 50 tysię. 
ey dzieci cierpi głód, racujcie je". 
„Poślljcie im żywność” itp. Hasła 
były oczywiście odpowiedn 


strowame widokami dzieci, 
dów z wojny hiszpańskiej, 
symbolicznych. 

Widok artystów, słojących na 
wysokkch drabinach i malujących 
— także 2 palet — wielkie płasz- 
czyzny murów był niecodzienny, 
to leż duże grupy widzów zbierały 
się dokota malarzy, a o to azio, 
by zaciekawić przechodniów. 

Jeden z malarzy, John Banting, 
mówił do publiczności: „Byłem 
czas jakiś w Madrycie, gdzie mie- 
szkańcy pod gradem pocisków nie 
byli tak wystraszeni, jak londyń- 
czycy podczas kryzysu wrześnió- 


epizo- 
flgur 


Przypominamy wszystkim pp. Pranpmaratniam a odnowi 


pienumeratp mi miesat LUtY. 


dla grup najniżażych można i bez 
podnoszenia o groaz wydatków 
personalnych Skarbu Państwa. 
Jena naieży cokolwiek wydatka- 
mi tym! zadysponować inaczej, niż 


zaznaczylby mą wpływ dyrekto- 
riatu. Codziennie ukazują mię no- 
wa rozporządzenia | ustawy, a ta- 
jemnica tak szybklego przemie- 
niania stosunków prawnych w 


JUŻ IUTRO 


ROZPOCZYNA SIĘ CL 


ĄGNIENIE 1-6] KLASY. JESZCZE 


DZIK NALEŻY NABYĆ LOS W ZNANEJ ŻY SZCZĘSCIA 
KOLERTURZE 3. WOLANOW, CENTRALA WARSZAWA, 


MARSZAŁKOWSKA 16: 
TEJ KOLEATURY W 


4, LUB W JEDNYM Z ODDZIAŁÓW 
WARSZAWIE, ŁODZL PABIANI- 


CACH | ŁUCKU. ZAMÓWIENIA ZAŁATWIA EIĘ ON. 


WROTNIE. KONTO P. 


ta zrobili emutnej pamięci B-cia 
Jędrzejewicza. 

Wskazujemy na Źródła pokry- 
cia; 

1-0 znieść dodatki funkcyjne; 

2.0 znieść Ł zw. „zapomogi“ i 

1-0 zredukować upoaażenia za- 
sadnicza górnych 20 procent eta- 
tów do poziomu 1:20, tak jak to 
była przed reformą braci Jędrze- 
jewiczów. 

Źródeł pokrycia znalaziohy mie 
więcej. 


KŁAJPEDA ŚLADEM GDAŃSKA. 


„Kurier Polski” zamieszcza ko- 
iespandencje o tym, |Jak szybko 
idzie w Klajpedzie przejmowanie 
władzy przez Niemców, jak posu“ 
wają się naprzód starania a ze 


rwanie jej łączności z Litwą. 
Władza przechodzi powoli zrąk 


gubernatora w ręce narodawa- 
socjalistycznego dyrektoriatu, Nie 
ma prawie dziedziny, w której nle | 


K. O. 15-811. 
paz" PO "RP "RR 


WOLANÓW STALE 


Klajpedzie polega na tym, ża po- 
prostu przedrukowuja się codzien- 
nia nową porcję obowiązujących w 
Gdańsku zarządzeń, co pozwala 
na zupelme upodobnienia Kłajpedy 
do Rzemzy Niemieckiej na wzorach 
gdańakich. 


Widać lu. ża wizyta dr. Bartu. 
leita w Gdańsku, gdzia byt podej- 
mowany przez Forstera i u niega 
przechadził przeszkolenia politycz- 
na, wydaje poważna wyniki Zre- 
artta Forster częściowo oddziały- 
wuja bezpośradnia na bieg wypad- 
ków w Klajpedzie, bowiem Bertu- 
let komunikuje się x nim często. 
W erasia od 1 lutega da 18 lute- 
go przeprowadził on 18 rozmów 
telefonicznych, z których żadna 
nie trwała której, aniżeń 30 mi- 
e. 


Niemiecki marsz na Bałtyk ro2- 
wija się. 
S-ER. 


List z Niemiec 


W biuletynie Międzynarodówki 
Zawodowej znajdujemy następują 
cy urywek z listu. otrzymanego 
z Niemiec od starego towerzysza: 

„Brax tu wszystkiego. Trzech 
gatunków żelaza nie można tu 
wcale dostać. Łopaty ogrodowe 
<rzeba robić z drzewa. Sktadni- 
ce żelaza skarżą się na ło, że 
nie otrzymują zupełnie żelaza. 

Muszą one się wyrzec swych 

klientów i wstrzymać sprzedaż. 

Nle można dostać bielizny, 
takie pościelowej. Pewna kobie. 
ta kupiła w domu towarowym 
prześcieradło. Gdy wróciła do 
domu, znalazła w prześcieradle 
kartkę: nie wolno prać. Poszła 
do sklepu, by zamienić na Inne, 
na ca zgodzona się, ale pod wa- 
runkiem, że podp.sze kartkę tre- 
ści nesiępującej: „jestem prze- 
clwniczką planu czteroletniego", 

Oczywiście, nie podpisała, z oba 


wy represji. Tak się mają spra- 
wy u nas. Każdy musi zachowy- 
wać się spokojnie | nie ma od- 
wagi mówić, co myśl". 


ZIOŁA man ogólnie jake 
„HERBATA PUHLMANNA” 
uśmierzają Lasel, usuwsją fegmę I 
działają kojąco przy cierpieniach 
dróg oddechowych. Do nabycia w 
aptekach i drogeriach. Oryginalna 
paczka kosztuja 1.66 zl, 


Pekwitowanie 
Na głodne dzieci Hiszpani 


Władysiaw Baranowski — Lao- 
blin zł. 10. 
Uczniowie zł. 10.70. 


J]. Skarzyńska z Wilna zł, 5. 


Od kelnerów warszawskich 
zł. 100. 


ROZMAITOŚCI 


Według ostatnich badań statynty- 
cznych najgęściej zaludnionym kra. 
jem jest Belgia. Mierzka tam ire 
dnia 273 mienzkańców na km. kwa- 
dratowy. Na drugim miejscu figu- 
ruje Holandia (250 caóh na km. kw). 
Najsłabiej zaludnionym krajem na | 
świecie jeat Brazylia, mająca jedy- 
nia 5 mieszkańców na km. kwadra- 
towy. Nie n wiele więcej, bo A mie. 
azkańców przypada przeciętnie %% 
km. kw. w Rosji Sowieckiej. 

W Polsce gęstość zaludnienia wy- 
nosi BR mieszkańców na 1 km. kw. 
Najsłabiej zaludniona aą wojewódz- 
twa wachodnia (4,6 mieszkańców na 
1 km. kw.), najgęściej województwa 
śląskie (307 mieszkańców), a na- 
stępnia łódzkia (138 mieazk.) ì kra. 
kowakia (132 mleszk.). 

Najdłuższy drewniany most kols- 
jawy na świecie znajduje mię w Sta- 
nach Zjednoczonych. Jego długość 
wynosi przeszło © kim. 

Najwięcej alkoholu piją ameryka- 
nie. W roku 1837 spożycie alkoholu 
w Stannch Zjednoczonych A. P. wy- 
nosiło na głowę mieszkańca 70 II- 
trów. Anglik wypijał tylko 21 litrów 
alkoholu. 

Najwigkazym sukcesem w 43-ej 
Loteril Klasnwaj poszczycić się me 
że Centralny Okręg Przemysłowy. 
padł tam bawiem milion. Również 
tw innych eśrodkach naszego kra. 
ju, padło wiele większych wygra- 
nych. Szczęśliwymi posiadaczami lo- 


mich, podjąwecy wygraną, założyli 
wimana waraztaty pracy. 

Poza granicami Polski żyja obec- 
nie ponad A milionów Polaków. Naj- 
więcej Polaków przehywa w Stanach 
Zjednoczonych A. P., gdyż okoła 
4i pół miliona, w Niemczech (1 4 pół 
miliona) t w Roaji (200 tysięcy). 

Daktyloskopię wynaleziona w Chi- 
nach. Stosowana ona tam była juk 
w siódmym wieku naszej ery, jako 
potwierdzenie autentyczności pod- 
pisu na ważnych aktach i dokumen- 
tach. 

Plan nowej 44-ej Loterii Klasowej 
wprowadza rzereg korzysinych dla 
graczy zmian: zwiękzzóno Ilość wy. 
granych średnich, podnieziono t. zw. 
dzienne wygrana we wszystkich kla- 
sach na 10 1 20.000 zł. ete. 

Polaka posiada 153 miasta powy- 
żej 10.000 nienzkańców. Warszawa 
liczy przerzła I milion 260 tysięcy 
mieazkańców. Łódź 653 tyn, Lwów 
317 tys, Poznań 265 tys, Kraków 
242 tyn., Wino 208 tym. 1 t d. 

W Londynie otwarty został insty 
tut piękności, ktdry clenzy mię ol- 
hrzymią frekwencją. W Instytucia 
tym nakładane są paniom na twara 
maski odżywcze u ogórków oras 
brzoskwiń, melanów | innych owo. 
ców. 

Cięznienia I klasy 44-aj Loteri 
Klamowej rozpoczyna się 23 tutega 
W Loteri taj podwyższona zarowno 
agólną Ilość, jak i sumę wygranych 


au byli między innymi robotnicy i 
pracownicy aklepowi. Niektórzy m 


kwot 
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Problemy kultury w Polsc 


Problemów kultury w Polsce nie 
brak... Jest ich cały szereg — po- 
czynając od najprastszega proble- 
mu powszechności oświaty elemen 
tarnej poprzez prob'em upowszech 
nienia kultury (nie oświaty szkol. 
nej) do problemu typu kultury. 
O kulturze pisze się u nas dużo; 
powstają nawet specjalne pisma 
(np. ostatnio „Obrona kultury”). 
Ale dość rzadko spo:yk:my arty- 
kuły. w klórych autor syntetycznie 
omawia główne zagadnienia kul- 
tury w Polsce | jest świadom w ca 
lej pelni WAGI problemów kultu- 
ralny.h dla rozwoju Polski, dla 
jej siły. 

To też z wielkim zainteresowa- 
niem  przeczytaliśmy w „napra- 
wieckim" „Narodzie I Państwie” 
artykuł wstępny (nle podpisany) 
p. t. „Sprawy kultury”. Dużo trat- 
nych uwag. Widać, że autor zdaje 
sobie sprawę 2e znaczenia zagad- 
nienia. Z calym szeregiem tez au. 
tora zgadzamy się. 
niekióre. 

Problem pieqwszy — to kwestia 
TOTALIZACJI kutiury, „monapo- 
lu" kultury. Znamy, znemy te pro- 
jekiy, pomysły, tendencje. P. Hu. 
lewicz prapaguje włoskim wzorem 


„kulturę zorganizowaną”, OZON 
pragnie kierować całością kultury 


Uwypuklimy 


z „jednego ośrodka dyspozycyjne- 
go“ lid. A p. St. Piasecki z „Pro- 
sto z Mostu" w związku z projek- 
tem stworzenia „bonów kultury” 
(2% od zarobków) zaleca konce- 
syjny system(!) w instytucjach 
I firmach, zajmujących się produk 
cją kulturalną, np. w księgarniach. 
Nasz autor shusznie powiada 
„KULTURY NIJ MOŻNA 

STWORZYC ARODKAMI PRZY- 
MUSOWYMI, ducha nie można 
zprzedawad w manopolawych bu. 
talicach.. Jeżali sią choa mieć 
wyższą kulturę, trzeha umieć 
wzbogacić życie, Walka a idaały 
ycia jest najlepszym katalizato- 
ram procaów kulturalnych. 

Bardzo słusznie. A „wałka © 
ldealy życia" wymaga wolności. 
Totalizacja państwa, monopoliza- 
cja kultury — to jej koniec. Upo- 
wszechniać kulturę, ułatwiać do- 
stęp do bibliotek | teatrów, — tak. 
Monopol, koncesje, przymus — 
niet Dla nas (Polski), — podkre- 
śla autor, — którzy byliśmy odsu- 
nięci od pola WALKI O IDEAŁY 
ŻYCIA przez zewnętrzną zaporę 
niewoli, może ona być czynnikiem 
bardziej Istotnym, niż dia wielu, 
którzy wiek 19-sty mogli wyzyskać 
pełniej i realniej. 

Z tym się lączy problem drugi 
Jaki jest CHARAKTER, jaką jest 
treść naszej polskiej kukury? Otóż 
niewątpliwie sluszną jest uwaga 
cytowanego aulora, że nasza kul- 
tura jest w większym stopniu 
KULTURĄ WARSTW „WYŻ. 
SZYCH”, niż na Zzchodzie. Jest 
to kultura „inieligencka”, — za- 
pewnia autor. Tak... ale trzeba do- 
dać, że w tej Inteligenckiej kultu- 
rze w Polsce jest jeszcze hardzo 
dużo przeżytków szlacheckich... 
Tymczasem ci Inteligenocy „kler. 
kowie'"* (wodzowie duchowi) zdra- 
dzilt, zawiedli narody; autor przy- 


pomina wywody francuskiego hu- 
manisty J. Bendy. Trzeba — po- 
wiada autor — SIĘGNĄĆ DO LU. 
DU. Przecie tam właśnie obserwu. 
jemy wielki wysiłek kulturalny! 
Robotnik, chłop chcą podnieść się 
wyżej; chcą wnieść nowe elementy 
kulturalne; z najwyższą powagą 
ustosunkowują się do zagadnień 
kultury. Autor cytuje 4 wielkie to. 
my, wydane przez prof. Chałasiń. 


skiego: „Młode pokolenie chło. 
pów” (pamiętniki) | pisze o tej 
DYSPROPORCJI, jaka zachodzi 


między twórczym wysiłkiem chlo- 
pów-wędrowców a spacerem „dla 
zabicia czasu“ schyłkowców. I Š. 
daje, że kto się martwi stanem 
kultury polskiej, musi szukać nle 
leków, lecz istotnych Źródeł siły. 
Pisze: 

„źródła maża odnależą wlaśnie 
w tym. by pod uprawę kujtury na 
rodowej oddawać najlepsza, dotąd 
ugorująca i palna niewyczarpa. 
nych możliwości, obszary Polsid 
ludowej i robotniczej, dokonać ta. 
Bo, © czym przed laty trzydziestu 
pisał} Stanisław Hrzozowzki*, 

A Brzozowski wlaśnie pisał tak: 
„Sprawcie, niech myśl urodzona 
w miejskiej klamie robotniczej, za- 
władnie polskim włościaństaem"'.. 
itd. 

Naturalnie, dodaje autor arty- 
kułu, niektórzy zaraz postawią za- 
rzut „radykalizmu społeczzywgo"l. 
Ale to przecie tylko rałny wyraz 
dążeń do wszechstronnego rozwo. 
ju I pełnego rozwitu sił narodo- 
wych. 

Takie są dwie podstawowe myśli 
naszego autora: 1) nie monopol 
kultury, lecz walka o ideaty życia; 
2) nie kultura elity, lecz kultura 
walczących a lepszą przysziość 
maa robotniczych t ludowych. 
Wówczas może skończy się ten dy- 
lemat dzisiejszej pseudokultury 
(np. w kinle), na który tak skarży 
są autor: „albo fałszywy sentymen 
talizm albo smteryny chamstwa”. 

Dobrze. Artykuł dobry. Ale ma- 
my wrażenie, że szanowny autor 
swych myśli nie skończył. Boi się 
słowa: DEMOKRACJA. Leka cię, 
że mu ktoś zrobi zarzuł, że zapa. 
mina o konieczności konsolidacji 
narodu, 5 koordynacji sił, itóra 
potrzebną jest dla państwa Pisze 
więc: 

„Jednak koordynacja sil — to 
mia atrofia myśli, podobnia jak 
walka o ideały życia — to risko- 
nisomnis rewolucja socjalna nny 
politycma. W naszych warunkach 
musimy dbać rarówno o rozwój 
mily, jak mysi. 

Walka idai, walka myśh jest na 
łuralnym elementem ewolucji każ 
daga lstotnia żywego  organiamu 
społaczne go”, 

Bardzo dobrze. Cieszymy się 
bardzo, że „Naród | Państwo” za. 
jąl takie stanowisko we wstępnym 
artykute. Ale trzeba wyraźnie po- 
wiedzieć, że ewolucja kuHury jest 
związana póamą korelacją z ewo- 
Ircją USTROJU POLITYCZNE- 
GO. Precz z totalizmem kultural. 
nym? browo. Walka o Ideały, jako 
żródło kultury? dobrze. Wysunię- 
ce zdrowej kultury robotniczej i 


Proza o rodzinnym zagonie 


Józef Morton wszedł na „rynek 
fiieracki* 1 bardzo dobrym towa- 
rem. Jego „spowiedź* — tragicz- 
ne dzieje zmagań ayna chłopskie- 
go w walce o wiedzę, dzieje po- 
iwięej całej rodziny, idących na 
marne, wobec choroby i mierci— 
które drwią sobie x modlitw, po- 
święceń i zaaług — wywołała wie- 
ln zainteresowania. Mocny, twar- 
dy sposób patrzenia autora na 
aprawy, bezkompromisowe roz- 
wiązywanie aytuacyj życiowych 
bohatera — to wszystko zjednało 
mu symp: tych, którzy śledzę 
literackie zadatki na władców pió- 
ra, trzymających je krzepko w 
garści i nie pozwalających mu, a 
także sobie, pisać to — co każe 
koniunktura. 

Dlatego tel nowa książka Mor- 
tone") zaciękawić musi każdego 
który czytał „Spowiedź”, luh a, 


Józef Morton — „Wawrzek syn| 
Wawrzyńca. Wyd. „Rój” 1938. 


niej słyszał, 

Nie jest to książka tej samej wa- 
gi gatunkowej, co „Spowiedźć, 
Poświęcona wsi, poświęcona chło- 
pu — oczywiście na kartach awo- 
ich ma i Śmierć, ałap graniczny, 
znaczący epoki w życin chłopa, 
upływającym na zadzierżystej wal 
ce z ziemią i o ziemię. Ale iu 
śmierć jest znacznie mniej tragicz- 
me, niż choroba hohatera „Spa- 
wiedzi“ — ta Amieró jest raczej 
tylko jednym z akcesoriów — iy- 
cia, Tak, życia. Bowiem ów pan- 
witalizm, owe pasję podszyte umi. 
łowanie życia jest charakierystycz 
ne dla Mortona. Podczze, gdy w 
y erwszej jego książce nieco ginie 
w cieniu tragedii osobistej (cho- 
roba) i społecznej (nędza), boha- 
tera — to w „Wawrzku* (i ta do- 
słownie w bohaterze powieści 
Wawrzku) ma pierwszy plan wy- 
bija się ie owo dążenie do 
pełnowariościowego udziałn w 
proteaie życia — ta znaczy w proe 


chłopskiej? doskonale! Ale ta 
wszystko jest możliwe TYLKO 
Ww WARUNKACH DEMOKRACJI. 
Jak np. ma rozwijać się kultura 
pracujących mas bez wolności, bez 
samodzielnej pozycji tych mas 
w polityce, bez realnych wpływów 
w państwie? 

„Naprawa“ zazwyczaj ma pew. 
ne wyczucie problemów gospodar 
czych, socjalnych, nawet kultural- 
nych. Ale z demokrzcją tam nie- 
wyraźnie, 

Tymczasem — jak widzimy — 
najaażniejsze problemy kultury 
Polski są związane Z ROZWOJEM 
DEMOKRACJI. 

K. CZAPIŃSKI 


e „Dopóki P.P.$. nie zejdzie 


myli PPS. od początku swego ist| pojęć: stanowiska (ideologii) kle- 


Pułk, Wenda, szef sztabu OZN., 
oświadczył w Sejmie, że „dopóki 
PPS. nie zejdzie ze stanowiska kla 
sowego" it d, porozumienie z 
nią nie będzie możliwe. Mniejsza 
© io porozumienie, Ale co ma zna- 
czyć to „zejście ze stanowiska kla 
sowego?* Ponieważ pik. Wenda 
wypowiedział to zdanie w formie 
zarzutu, czy nawet potępienia, ta 
może ono oznaczać tyiko to, że 
PPS. w przeciwieństwie do OZN, 
stoi na „ciasnym” stanowisku kla 
sowym, OZN. zaś zajmuje stano- 
wisko państwowe. 


Jeżeli p. płk Wenda to miał na 
myśli — a wszelka inna wykład- 
nia chyba odpada — to się bardzo 


nienia po dzień dzisiejszy stoi nm 
stanowisku państwowym a Bie 
„klasawym* (w rozumieniu p. 
Wendy). PPS. opiera się na kla- 
sle, ściślej mówiąc na klasach pra 
cujących, ale to nie znaczy, że 
stoi na stanowisku „klasowym“ 
Ł zn., że holduje jakiejś ideologii 
„klasowej” oderwanej od Państwa, 
od calego narodu, od konieczności 
ogólnopaństwowych. Byłoby % 
sprzeczne z podstawowym celem 
sacjalizmu: zniesieniem klas w spo 
ieczeństwie, jakże można dążyć 
do znieslenia klas i atać na „stano 
wisku klasowym?“ 


To mieszanie dwóch odrębnych 


Dalsza Wiwi nad wa Oświaty 


KRASOMÓWSTWO. 


Pigtkowy apel marszałka Sej- 
mu do posłóv, by nie czytali 
tnów, lecz przemawiali oraz by 
nie powtarzali tego, co już inni 
mcwili, nie odniósł skutkn. Da 
dyskusji nad budżetem min. W. 
i O. P. zapisało się 44 mów- 
ców, = których wieln nadal ad- 
czytywało przemówienia z ręko- 
p" 

Marsznłek Makowski przed 
przetwą obiadowa w poniedzia: 
śek oświadczył. 

Zamierzam t 


dalé przerwę. Przed 
tym Jednak chog uwrócić uwagę, ża da 
alosa zapiaanych jast jeszcze 40 posłów. 
Nawet prsy ograniczeniu czasu przemó- 
wień de 15 minnt, moslelihyśmy zatem 
obradować ed godz. l6ej do gady. 2=j 
w nocy. Prage więc apelować do pp. 
posłów, ahy, jeśli mają jakęś sprawę do 
poruszenla, zwracali nwagę, czy sprawa 
ju Ge była jut poruszona przes innego 
mówcą. Jeżeli zaś dojdą w swoim presa- 
konanin, ia prawa była już omawiana, 
la raczej, aby powstrzymali sig od glo 
su, gdyż nie to tt ważne, ża posłowie 
mówię, ele to, «a mówią”, (Oklaski). 

I ten apel do pp. posłów nie 
odniósł wielkiego skutku, tak, ie 
Kieczorem marszałek ograniczył 
czas przemówień do 10 minut. 

Pos. ka. Lubelski poruszył apra- 
w: sbyt częstych rozwodów i tœ 


lerowania sekt w Police. Co się 
tyczy młodzieży akademickiej, % 
mówca potępia wszelkie objawy 
anarchii i ekacesy niezgodna 2 æ 
tyką katolicką i interesem Pañ- 
siwa. 

Pos. ks. Grochowski występuje 
przeciw szkole  koednkacyjnej, 
którą określa jako „płciową, ję: 
sykową i wyznaniową pornogra: 
fig". Wypowiada się ze szkolą 
wyznaniową i nawet sam  ułażył 
dwuwiersz: „Polska szkoła wy- 
ananio ta rabota czanowa*. 

Por. Starzeński (kuratar 2 Kra: 
kowa) również poiępia ekscesy na 
wyżazych uczelniach. Ekscesy są 
dziełem nielicznych grup i m 
szą hyć ścigane z całą surowości 

Pas. Gebe'hrer (sędzia z War- 
szawy) podkreśla brak sił facho 
wych, rzemieślników į pracowni. 
ków handlowych i domaga «€ 
bardziej wzmożonej akcji do- 
k.ztałcania fachowców. 


PRZYKRA SPRAWA. 


Pos.  Budzanowski  pornsza 
„przykrą sprawę“, która zdarzyła 
się 13 b. m. .. Krakowie. 

w„Óto w anli Uniwersyteta prof. Ko 
nopczyński wyra: inej i dro 
glej nam uprawie w sposób, który w 
chybia poczncin dabra myślącego aby- 
valela, Mówił on o roli Ramana Dmow- 
4Liego | dadał, ża „nie paprowadził an 
narodn do ugody, ani na sklepy mono- 
połowe | kasy rządowa walki tawalo 
Alnzja, zawarla w lych wyra- 
jąc» a Lreści i nastroja cs- 
ego przemówieaia jest zbyt goraząca, 
aby nie napięlnować jej w rparób jak 

1szejęzy u tej trybuny. Wystąpie- 
% to jest tymbardziej karygodne, śe 
puchadzi od polikiego profesora, który 
Świadomie fałszuje I miekształca praw. 
dę rucha niepodległościolwego*. (Hucz. 
Se oklaski). 


DO NASZYCH CZYTELNIKÓW 


Prenunieraię nascegu wydawil 
nym dniu. Opłata miesięczna z 
wie lub przesyłką przez poczię 


lewa zamawiac można w dowol 
doręczeniem do domu w Warsza 


Przy zamawianiu pisma | przekuzywaniu wplat, prosimy o poda- 


wanie czylelnych i dokładnych adresów dla 


w ekspedycji. 


resie pracy na roli — jak to iden- | 
tyfikaje Morton, jak to identyfi.| 
kuje, zresztą każdy chłop. Bo nie! 
zgodziłbym wę, aby przyczyną, | 
dia której ów Wawizek nie chce, 
„odpisać“ gruntu synowi, była je- 
dynie przeradne zamiłowanie do 
tytnłu własności, obawa o zapew- 
mienie chleba na stare lata, lęk 
przed „pójściem z torbami“. Nie. 
Te przemawia chłop, mniej czy 
więcej świadomy nczeatnik wiel- 
kiego procza. tworzenia, którego 
ambicją, którego zamiłowaniem 
i głęboko odczuwaną najwyższą 
wartością jest udział w życiu iden 
tyfikowanym z pracą ne awym 
warsztacie. 

Te to wartości podkreśla dy- 
skretnie Morton jeszcze w innym 
miejsu. Gdy synowa — po śmier- 
ci ukochanego ayna awaniowana 
nc pierwszą osobę w domu — od- 
sowa się, kiedy oddaje się w rẹ- 
ce kochanka, a potym wychodzi 
za niego za mąż — to największym 
cierpieniem Wawrzka — więk- 
szym nii konieczność podziała 
gruntu i inwentarza, większym, 
niż osłabienie zdolności twórczej 
jego warsztatu — jest fakt, iż ten 


MŁODZIEŻ WIEJSKA. 


Pos Dutkiewicz utrzymuje, iż 
olbrzymie rzesze młodzieży wiej. 
skiej odsuwa się od uczestnictwa 
w życiu apałecznym i państwo- 
wym, pozbawia się możności prze- 
dn miast, howiem 
czuje inteligent w 
niż analfabeta w mie- 


dżungli, 
ście”. 
WĘDROWNI NAUCZYCIELE. 


Pos.  Wetykanowicz porusza 
ciekawe zagadnienie wprowadze- 
nia wędrownych nauczycieli, jak 
ta się praktykuje w Szwecji i 
Czechosłowacji u dobrym wyni- 
m 

PAL 

Pos. Dobkowski jest przeciwny 
podwyższeniu dotacji ma Pol 
Akad. Literatury. Mówca powia- 
da: 

nest Obós Zjednoczenia Narodowe, 
Prossg mi wykazać, który u członków 
Atademii represzniuja idea Obozu. 


P. Kudalska: Costel. 

Pos. Dobkowski; Ale Goetel oświad- 
cza alę, jako Świsysia, a praecież Obór 
nie jest fnszystomiki $ jest przeciwny 
totalizmowi. Słyszę, ia p. Stoch oświad- 
«m się m toillimam, więs mamy je 
dzega w Sejmie. Godse sią nawet na 
przyznania 10.000 ałatych na_popiera- 
mia knltory, ale trasha wie. ca 
nę płaci. Apelnję = tego miejica da 
członków P. A. Lọ słaby byli łaskawi 
pokazać uma oblica ideowe w ukim 
semie, daby Rząd wmapółpracujący a 
D E N. miał x tej literatury poiytek 
wychowawczy, a nis ksiqiki, w których 
np. panuje panpornograjia”. 

ROZKŁAD RODZINY. 


Pos. Wydra stwierdza, że w 
=a.rstwach wyższych następuje 
rczkład rodziny. Częściej apoy- 
a się panię x pieskiem, niż z 
dzieckiem. 


W końcn jeszcze ras zabrał 
glos p. minister Świętoslawski, 


sawego z organizacją klasową, by 
ła i jest żródlem tysiąca nieporo- 
mień (nawet niekledy w obazia 
socjalistycznym) I mnóstwa balz- 
muctw, często nieświadomych, A 
jeszcze częściej bardzo świado- 
mych i wmyślnie wpajanych w ta- 
dzi, czerpiących swą wiedzę z trze 
ciej ręki, albo niezdolnych do sa- 
modzielnego mydlenia. 

Otóż powtarzamy: atanowiska 
PPS. bylo i jest państwowe | nikt 
nie będzie mógi I nie będzie śmiał 
temu zaprzeczyć, ponieważ sxa- 
braknie mu jednego chociażby ar- 
gumentu dla obrony twego teier 
dzenia. 

Ca więcej: PPS, apierając ala 
na masach pracujących | braniąc 
ich interesów w ramach interezów 
ogólna - państwowych, brani re- 
razem rdzenia państwowości, któ 
rym jest praca W PPS. siema rez 
bleźnońci między interesem orga- 
nizacji a nezciwia pojętym intere. 
nem Państwa, gdyż nikt bardziej 
od klas pracujących nie jest zain- 
teresowany w należycie zorganizo 
wanym, umiejętnie kierowanym I 
praworządnym Państwie, a z drii- 
giej strony Państwo nle będzie nią 
rozwljało, jeżeli zagadnienie pra- 
cy nie zostanie pomyślnie rozwlą- 
zane, jeżeli świat pracy nie dźwit- 
gnie się na paziom życia, mzierial 
nego i duchowego, odpowladający 
roli, Jaką spelnia w organizmie 
narodowym. 

PPS. nie może tedy „zejść* za 
„stanowieka klasowego" (w rozw- 
mieniu p. Wendy), ponieważ ui- 
gdy na nim się nie znajdowała. To 
wlaśnie jej przeciwnicy, zarzuca- 
jący jej „klasowość*, sami stalj 1 
stoją na stanowisku klasowym I 
tylko dla odwrócenia uwagi od 
tego faktu, dla zmylenia „tropów“, 
używają demagogicznego chwytu 
i oskarżają PPS. a ta, co sami w- 
prawiają. 


„Schodzić zań" z.. o:ganizacji 
klasowej byloby żądaniem 
śmiesznym, nawet z punktu wi- 
dzenia plk. Wendy, który prze- 
cież tak wykpiwał „panoptikum“ 
z różnych klas społecznych złożo 
.. 

Inna rzecz, 2e plk. Wenda za- 
uważył drzazgę w oku bilżnich (w 
tym wypadku zresztą nie Istnieją- 
cą), a nie spostrzegł drewna w œ 
ku w:asnego OZN. 

Ale ślepota — prawdziwa czy 
udana — jest kwalifikacją niezsęd 
ną dla organizacji typu OZN. 

Uwagi nasze o powiedzeniu płk. 
Wendy, ra elementarne prawdy. 
Ale ten elementarz polityczny a 
PPS. trzeba wciąż na nowo powta 
rzać wobec blagi, panoszącej %%/ 
w życiu politycznym i publicznym 
w ogóle, wobec bezceremonialne- 
go obchodzenia się z taktami i nie 
liczenia się ze słowami. 


(jatb.) 


Łatwa wygrasz, grająn w kolekturza 


WROCŁAWSKIEGO 


1 klasy li Loterii da nabycia 


TARGOWA 57 i PL. J-ch KRZYŻY 18 


uniknięcia opóźnien szczęńliwe lony da 
Admin.strac,a 
EEEE] 


kochanek, a po tym męż — to 
„niemotwórz”, leń, wałkoń, do ża- 
dnej raboty niesposobny. 

Te same kategorie myślenia da- 
je się wyłuskać i z przeżyć na- 
miętnej Maryny. I jej ów drugi 
mąż „da żadnej roboty nie przy. 
uczony" bardziej za skórę zajeż- 
d.e swą nieporadnością i wałkoń- 
stwem, niż nawet biciem. Ale — 
wierna córka swego rodu — zbyt 
dba ona o fnnkcjanowanie i roz- 
wój swojego własnego warsztatu — 
hy nie drzeć zębami i pazurami 
tego, co wedle niej prawnie się 
jej należy, by nie brać udziału 
przy hoku pogardzanego zlekką 
męża w zaciętej walce o gront. 

Trzeci wreszcie element owej 
miłości do życia — to nadnatn- 

zupełnie  miepowszednia 
starego Wawrzka da wnucz 
ki, Miłość będąca fnnkcją instynk- 
tu przedłużenia rodu, będąca pad 
kreśleniem idei służby na poste- 
runkn walki z ziemią. 

Trzeba przyznać autorowi, że 
wszystkie te elementy wydohył 
dyskretnie. Że nigdzie nie po- 
szedł na dyspropotcję, dla prze- 
prowadzenia swych założeń. Przez 


cały czas apawieści mamy wzoro- 


wą proporcję do tła, jakim jest |ś 


życie wsi, opisywane z głęhokira 
znawstwem, jakim jest psycholo- 
gia chłopa, z całym bałastem od- 
wiecznych jnż obyczajów. I wła- 
śnie owa umiejętność nieprzeja- 
skrawiania momentów zasadni- 
czych kompozycji daje świadec- 
twa postępującej naprzód dajrza- 
łości Mortona. W „Spowiedzi'* 
nieraz temat ponosił go, nieraz 
realizm i ważkość zawiązku dra- 
matycznego przerastała tło. To da- 
wało po tym asumpt pewnym kry- 
tykom, mierzącym i ważącym 
książki gwichtamni kanonów „Zie- 
miańskiej* czy „Pionu“ do twier- 
dzenia o „niudostatkach w psycho 
logicznym uzasadnieniu przeżyć 
bohatera“. Mówiąc poprostu w 
„Spowiedzi“ życie, drwiące sobie 
najdoskonalej z „psychicznych 
uzasadnień", brane „na żywca” 
przez Mortona — opanowało go, 
wyrosło ponad ramy. W drugiej 
awej książce Morton — pisara 
opanował życie jako temat, bar- 
dziej nagiął i obciosał szczegóły, 
dopasowywując je da zasadniczej 
koncepcji i proporcji wobec tła. 


Świadczy ta e postępia pisarze, 
świadczy, id nadzieje w nim pæ 
kl. dane mogą się spokojnie gram- 
tować. 


A toras jedna mwaga. Intarasuja 
mnie bardao zawsze łonetyka | — 
że tak powiem — „miatyka” ty- 
tuin. W tej dziedzinie u nas wy- 
dawcy, zwłaszcza przy przekła- 
dach, dokszują cudów.. grahe 
akórności. (Patrz np. tozmaczenia 
a.gielskich tytułów, dosłownie 
brzmiących: „Mieć alba nie 
mieć” i „Droge polowa“ na stra. 
smliwia banalna „Statek imiarci" 
i „Pamiętnik niebieskiego pta- 
kad). Ale pomijają, ża w eałej 
książce o owym Wawrzyńca, któ 
rego synem ma byó Wawzzek, 
hohater książki, nie ma ani so- 
wa dlz mnie tytuł tem trgal 
akandynawizyzną, na milę jadzie 
Sygrydą Undset, ca w nasych pæ 
skudnych warunkach „rynku lite- 
r ckiego* wcale książce mia pe- 
może. 

Miejmy nadzieję, ża ohejdsia 
sic ona hes tej „pomocy“. 


JAN DĄBROWSKI 


Gospodarka w Nowym Dworze 


Odbyło się posiedzenie Rady 
Miejskiej w Nowym Dworze, na 
Wtórym uchwalono budżet na rok 
1838—41, 

Charakterystyczne jest, że m No 
wym Dworze mieszkańcy nie mo- 
ga przysluchiwać się obradam, br. 
nie ma miejsca dla publiczności. 
Posiedzenie odbywało aię w ma- 
tym pokoju szkoły powszechnej. 
Robotnicy, zainteresowani w obra- 
dach musieli przez trzy godziny 
stać Bciśnięc| przy ścianie za ple. 
cami radnych. 

W myśl propozycji Zarządu 
miejskiego uchwalono na wtrzy- 
manie sierot 300 zł., na dożywia- 
nie 1 odzież dla najbiedniejszei 
dziatwy 1000 zł.; dla starców stale 
utrzymywanych przez Magistrat-— 
4000 zł, na poloźnice 200 zł. z tym 
Jedn=k, że muszą być w przyszło. 
ści odpracowane; na koszty lecze. 
nia chorych 1500 zł.; na lekarstwa 
1200 zł. 

Na podstawie tych kilku cyfr 
odrazu zauważyć można, jak wy- 
Eląda lecznictwo, pomac lekarska 
i opieka społeczna w mieście, liczą 
cym około 15.000 mieszkańców, 
w którym rządzi Rada Miejska, 
składająca się z ludzi, którzy nie 
potrafią bronić inieresów najbied- 
niejszych warstw ludności. 

Odrzucono wnioski, wysunięte 
przez przedstawicieli robotników, 
aby zamiast wyasfaltowania pla. 
cu Solnego, kióre kosztować ma 
ponad 10 tysięcy zł. — przystąpić 
do zabrukowania gęsto zaludnio- 
mych dzielnie raboiniczych, a więc 
ulie Przeskok, Modlińskiej, Szero- 
kołęcznej, na których jest formal- 
ne bajorko, z klórego powstają 
wyziewy, a w następstwie choroby; 
wnioski o zwiększenie sumy 300 
zł. na książki szkolne, o wyasy- 
gnowanie 600 zł. na wycieczki 
szkolne oraz 300 zł. na założenie 
biblioteki, o zwiększenie z 400 zł. 
do 600 zł. pozycji na utrzymanie 
sierot; z 1000 zł. na 2400 zł. po- 
zycji na dożywianie | odzież dla 
najbiedniejszaj dziatwy; a zwięk. 
szenia pozycji na półkolonie; € 
zwiększenie zapomogl dla starców 
2 4500 zł. na 6000 zi. plus 1500 zł. 
Ma węgiel; © wyastygnowanie -1000 
zł. na utrzymanie dzieci grużlicz- 
nych w specjalnych zakładach, 
300 zł. na organizecje sportowe, a 
zwiększenie pozycji na połażnice 
oraz a zwiększenie kosztów lecze- 
nia I lekarstw dla najbiedniejszej 
ludności. 

P. burmistrz odrzucił te wnioski, 
nie głosując ich wcale(1), bn uwa- 
ża, że pozycje takie nie będą za- 
twierdzone przez wydział powia. 
towy. 

Dia charakterystyki podać nale- 
ży jeszcze kllka cyir, które oświe. 
tlą porównawczo pracę Rady Miej 
skiej socjalistycznej w 1928 roku 
a pomniejszeniem tych pozycji 


z każdym rokiem przez obecną Ra- |Po pewnym czasie z kleszczów po 


dę Miejską. 


Nadmienić przy tym należy, że 
w roku 1928 miasto liczyło nle- | 


spełna 9.000 mieszkańców, a obec. zwiększyć pomac lekarską; również | 


nie około 15.000. 


wydano na oświafę ogólnie 38.000 


tanich miesztań robotniczych, po- 
szarzyć opiekę Społeczną, Graz 


| udostępnić naukę dla dzieci robot- 


' stał wykonany projekt dawnej Ra. 


m 


AMERYKA POKONALA POLSKĘ 
NIEZNACZNIE 1:0. 

Drugi wyatęp reprezentacji Amè- 

ryki w Katowicach w oficjalnym 


Otóż w roku budżetowym 1928 niczych. Dotychczas także nie zo- meczu z Polską zakończył mig nie- 


popisem asara w 
Paya rS o 


| Lkaczky ma 
|m 12 


zł, w roku 1937/38 — 35.000 zł. dy socjalistycznej w sprawie wy- | zwycięstwie Ameryki bramka padła 


W 1938/39 — 30 i pól tysiąca. 
Na zdrowolność ogólnie wyda- 


no: w roku 1937/38 około 24.000 | 


budowania łaźni miejskiej, biblia- 
leki iip. 
Jest tyle ważnych prac, tylko 0- 


|w trzeciej tercjł za strzału Bogue. 
Wynik ten jest tym cenniejszy. je- 
[al wę Swaty, A Pow wyka > 

tg” simer CA w oka 00 


zl; w roku 1938/30 preliminowano becna Rada nie myśli o wykonaniu ania poprzedniego stała na pomomie 


25.000 zł, obecnie 21.000 zł. 


Na opieką społeczną wydana 
w roku 1928 około 79.000 zi., w ro- 


ich. 
Niech więc panowie, rządzący 
miastem, nie dziwią się wzrostowi 


Jepszym o dwia klmny. Amerykanie 
wam mamą pasy daywy 

jg masa wytątył warymkie 
la ny z tego apatkania wyjść zwy 


ku 1937/38 ponad 21.000, w roku! dążeń miejscowego spoleczeństwa | elęska. 


1938/39 preliminowana ok. 17.000, 
a obecnie 15.000 zł. s 
Równocześnie dodzć należy, żel 
wyremoniowanie parku im. Naru- 
towicza wynosić hędzie ok. 30.000 
zł., a koszt kwietników ok. 7.000 
zł, nalomiast baraki dla najbied- 
niejszych robotników, wybudowa- 
nę jeszcze przez samorząd sotja. 
listyczny nie są remontowane. 
Niejednokrotnie wskazywaliśmy, 
że należałoby zająć się budową| 


' do zmiany, dotychczasowej gospo. | 


darki. 

W najkrótszym czasie spodzie- 
iwać się należy rozpisania nowych 
wyborów do Rady skiej. 

Robotnicy poślą do przysziej Ra. 
dy Miejskiej ludzi, którzy cieszyć 
się będą zaufaniem wszystkich lu- 
dzi świata procy, a nie grupy u- 


! przywiłejowanych. 


Witold Ostrowski, 


FAŁSZOWAŁ WEKSLE. 

W Sądzie Okręgowym w Kra- 
kowie, po przeprowadzonej rozpra 
wie, zapadł wyrok skazujący za 
faiszedstiwo weksli artystę-mala- 
rza Stanisława Chrząszcza, na 10 
miesięcy więzienia i handlarza o- 
brazów Emanuela Szpeita na 8 
miesięcy więzienia. 

UTOGNĘŁA W JEZIORZE 

W jeziorze Burza w pobliżu ko- 
ionii Kruki, gminy  brasawskiej 
wskutek za'amania się ladu, utong 
"a mieszkanka tej kolonii Zojia Pu 
zerewska, lat 26, która powracała 
od krewnej ze wsl Jodlawce. 

SAMOBÓJSTWO 

Na szlaku Baranowicze Polesie 
— Baranowicze Centralne, rzuciia 
się pod parowóz 21-letnia Józefa 
Pieszkiewicz. OQdniosia ona cięż- 
kie obrażenia, naskutek których 
zmarła w drodze do szpitala. 
OBCHÓD 100-LECIA URODZIN 

POETY UKRAIŃSKIEGO 
"TT. SZEWCZENKI 

Ukraińskie instytucje oświatowe 
przygotowują wielkie urotzystości 
z okazji 100-letniej rocznicy uro- 
dzin wielkiego poety ukralńskie- 
go, Tarasa Szewczenki. 

ZAMIAST WILKA 
ZŁAPAŁ SIĘ AKADEMIK 

Student Politechniki Lwowskiej, 
Z. Olszewski wracał pieszo ze 
szczytu Pop Iwana. W pewnym 
momencie został raptownie powa 
tony na ziemię, wskutek uderzenia 
wilczego potrzasku, zasiawionego 
widocznie przez jakiegoś k'usow- 
nika. Żelazo wbi:o się w nogę, po- 
ważnie kalecząc p. Olszewskiego, 


| 


trzasku uwolnił przypadkową 


7) 


Moja droga do Sadjalim 


Po skończonym spacerze ktoś 
wrauci mi do celi gazetę. Po prze 
erytaniu jej nie mogłem opano- 
wać wzruszenia, że chociaż w nie 
wielkiej części doczekaliśmy się 
apełnienia naszych żądań i nada- 
nie pewnyh swobód. 

W godzinach popoludniowych 
przyszedł na korytarz pomocnik 
naczelnika więzienia i oznajmił, 
że wszyscy polityczni hędą zwol- 
nieni 1 wyłączeniem jednak tych, 
którzy mają sprawy o zabójstwa. 
Apelował do nas byśmy się nie 
denerwawali, gdyż zwolnienia na 
stępować będą pojedyńczo, 
waględu na różne formalności. 

Zostałem zwolni 
zmierzchu. Po wyjścin na ulicę 
każdy s nas był witany nie tylka 
Przez rodzinę, ale į przez obcych 
nadzwyczaj serdecznie.  Okrzy- 

om na cześć rewolucji i więź- 
niów politycznych nie było koń. 


ze 


wiedziałem się również potem o 
masakrze na Placu Testralnym. 
Ogarnęło mnie wtedy przygnę- 
bienio. Zdavało mi się, że ca 
masza robola i cały nasz wysiłek 
poszedł na marne, 

Pewnego wieczora wracałem ze 
arkoły agitatorów przy ul. Polnej 
w towarzysiwie Antoniego Otoc- 
kiego psend. Hrabia oraz Bisko- 
pa. W drodze Biskup chiał ko- 
niecznie wypróbować rewolwer, 
usiłując strzelić do spotkanego 
stójkowego, który, jak się Biskup 
wyraził, był wielkim draniem. Z 
wielkim trudem Hrabia powatrzy 
mał go od wykonania bardzo ry- 


zykownega kroku, tłumacząc mn, 
ż. do takiej akcji trzeba mieć zez 
wolenie władz partyjnych. 
Biskup, którego uważałem za 
wielkiego ideowca i rewolucjoni- 
się, później załamał nię i zaczął 
sypać. Kogo on wsypsł — nie pa 


ca. Na drugi dzień kiedy wyszed |miętam, do dzisiaj jednak nie ma 
łem na ulicę, x ogłoszeń rozpla- |gę sobie wytłumaczyć dlaczego 


tawanych na ścianach domów |r > 


ws;pał mnie — wszak znał 


dowiedziałem się o zakazie zbie- |mnie dobrze i nawet raz natkną- 
Tania się nawet po trzy osoby, do- łem aic na niego na ulicy gdy 


ofiarę przechodzący strażnik gra- 
niczny, odwożąc go do szpiłala 


"Trzeba przyrnać, ża Amerykanie 
mieli przewagę większą niż wakazu- 
ja wynik cyfrowy. Ale nie potrafili 
wej przewagi uwydatnić cyfrowo. 
Była to w pie rzędzie zasłU- 
ga iwietnej gry Maciejkl w bram- 
ce, który ua tym meczu wykazal 
niewidzianą dotychczas formę. 


SIODÓWNA GRAŁA Z KRÓLEM 
SZWEDZKIM. 

| Sensacja międzynarodowego tur- 
nieju tenisowego w Nieai, byl mecz, 
rozegrany w poniedziałek z udzia- 
łem króla Szwecji Gustawa V-go. 
Partnerką „mister G.“ była SL Par- 
reol. Przeciwko tej parze wystąpiła 
Slodówna, której partnerem był Wa. 
IHs Myers. mynny znawca tenimi 
którego laty najlepszych raklet, są 
powszechnie uznawane. Zwyciężyła 
para Siodówna _ Myers w stosunku 
ET 


SPORT 


NARCIARSTWO 


ZWYCIĘZCY TEGOROCZNYCH 
ZAWODÓW F. 1. 5. 

Lista tegorpoczagck zwycięzców zawo- 
dów F. I. $. w Takopanem przedstawia 
sig azstępając 

Biagi ujazdotwa panów: 

1) Lantschner (Niemcy). 

2) Jenewein |Niemey). 

3) Moliar (Szwajcazie). 

20) Pierwszy Palak Czech Broniiław. 

Slalom panów: 

1) Rominger (Szwajcaria|. 

1) Jenewein (Niemey). 

1) Walch (Niemcyj. 

15) Schindler (Polska). 

Kombinacja alpejska panów: 

1) Jenewein (Niemcy). 

2) Waleh (Niemcy). 

1) Romiuger (Śrwajcaria). 

15) Schindler (Polska). 

Biagi zjazdawa pań 

D Chri) Cranz (Nismes). 
| 2) Resch (Niemey). 

3) Goed. (Niezacy). 

19) Stoptówna (Polska). 
Ślalom paź: 

1) Chriat Crana (Niemcy. 

2) Schaad (Sz m 
3) Nilsson (Szwecja). 
8) Stopkiwna (Polska). 

Kombinacja alpejska pań: 

1) Chri Cranz (Niemcy). 
2) Schaad (Szwajcaria). 

3) Raich (Niemcy). 

8) Stapkówna (Polaka). 

Biag 18 kilometrów : 

1) Korikkala (Finlandia). 
2) Karppinen (Fialanala).s 
3) Pahin (Szwecja). 

29) ezny (Polika). 


Można dokształcać sie na odległość 


Człowiek, który osiągnął więk- 
Szy zasób wiedzy, latwiej radzi 30 
bie w życiu, łatwiej uzyska pracę 
oraz prędzej wyróżni się i osiąg“ 
nie wyższe stanowisko. Do nie- 
dawna ukończenie szkoly bez o- 
derwania się od zwykłych zajęć 
było wprost niemożliwe. Dziś ma 
żna, nie porzucając domu i zaję- 
cia, zapełnić produkcyjną pracą 
wolne godzlny dnia | wieczoru i 
kształcić ślę  korespondencyjnie 
planowa, pod kompetentnym kie- 
runkiem. 


Nauczanie metodą korespanden- 
ową ke! prowałrom zagranicą 
od calego szeregu lat į daje bardzo 
dobre wyniki. Szczególnie w Sta 
nach Ziednoczonych I w Anglij u- 
częlnie korespondencyjne są do. 
niosłym czynnik'em upowszechnie 
nia wiedzy ogólnej 1 wiadomości 
fachowych. 


Nauczanie odbywa się w spór 
sób następujący: uczniowi, który 
się zaplsai I został przyjęty na je” 
den z kursów prowadzonych 
przez uczelnię korespondencyjną, 
instyiucja ta wysyla zeszyty 
(skrypty) Na końcu każdej lek- 
cji, na które podzielone są skryp- 
ty, umieszczone są ćwiczenia, u- 
możliwiałące uczniowi powtórze- 
nie opracowanego materiaiu za” 
wartego w kursie. Do każdego ze 
szytu dołączone są zadania, które 


szedł z patralem. Poza tym zasta 
nawiało mnie dlaczego nie waypal 
również Czarneckiego, majstra z 


dobrze. 
Tacy zwykli azeregowcy partyj- 
jak je, przeżywali nieraz bar- 


r 
dzo przykre chwile o głodzie i 
chłodzie. Patniętam jak podczas 
sirajku w fabryce Lilpopa, będąc 
członkiem komitelu strajkowego, 
zajmowałem aię zbieraniem i in- 
kssowaniecmm pieniędzy z inaycn 
fabryk oram podziałem uzyska- 
nych sum pomiędzy najbardziej 
potrzebujących robotników. Pew- 
nej sohoty po kilkupodzinnym wy 
ezekiwanin przed nowa budują ym 
się mostem Toniatowskiego z par- 
tyjną tistą składek ma strajkują- 
cych, musiałem jeszcze iść na Pra- 
gę do warsztatów kolejnwych, bv 
*Gebrać pieniądze i doręczyc nie 
pamiętam jai komu na warssuw- 
skiej kanfsrencji, która udby- 
wala na nl:cy Chm'elacj, nie do- 
chodząc na wprost Dworca 
nego, w mieszczącym mg na parle 
rze jednego z budynków w warsz- 
tacie stolarzkim. 

Idąc a Solca na Pragę czułem 
się już bardzo zmęczony, a jesz- 
cze bardziej glodny. Swoich pie- 


l uczeń obowiązany jest samodziel. 
nie opracować na piśmie į posyłać 
do poprawienia i oceny uczelni. 
[w Polsce ceniralną instytucją le- 
go rodzaju jesi Powszechna Uczel 
nia Korespondencyjna (Warsza 
wa |, Makolawska 19 m. 67). Ucz 
niem P. U. K. może zostać każdy, 
kto pragnie się uczyć byle tylko 
umiał czytać, pisać oraz  trachę 
rachować. Z takim zasobem wia 
dómaści może już zapisać się na 
półroczny przygotowawczy kurs 
szkoły powszechnej, obejmujący 
tohora $ hies sibódy pow occhi 
następnym eiapem nauki jest rocz 
ny kurs szkoły powszechnej, obej: 
eeg zakres 5—7 klas. Jeśli 
kto na iym wykształceniu nie ze- 
chce poprzestać, maże przerobić 
w P. U. K. czieroklasowy kurs 
gimnazjum ogólnokszia:cącego na 
„wego typu, lub trzyklasowy kurs 
gimnazjum kupieckiego. 

Można również przerabiać tylko 


5R I 
PIE RZE 
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niędzy nie posiadałem, » a pie 
niędzy zebranych bałem się ru- 
szyć, licząc się z tym, że może 
mnie zobaczyć z któryś a robotni- 
ków, dających składki na listę i 
widząc mnie jedzącego — pomy- 
śleć, że ja przywłaszczyłem sohie 
pieniądze rkładkowe. Na domiar 
złego w mieszkaniu towarzysza, 
ad którego zainkasowałem gotów- 
kę szykowano uię akurat do kola 
cji, ale nikt niestety nie domyśli: 
wię, że mage przecież być glod- 
nym i ża należałoby mnie poczęsto 
wać. Wyszedłem z mieszkania £ u- 
krytym żalem, głodny — i poize- 
dłem pieszo na Chmielną, 

Na Chmielną dotarłem jot dość 
późno i w owym waraztacie sto- 
larskim msadowilem się na sięga- 
jącym prawie da mfitu izby sto- 
sie desek. W nocy roznoszano her- 
bate i kanapki, ponieważ zaś o- 
becnych było dużo, zapas naczyń 
niewielki, nie wnzyscy od razu 
, W czasie lego o- 


zdzemnzć, słyszatem jod 
nak jak gdysy przez sen następu 
jęce słowa: daje'e apokdj, chło. 
psk mtody, musi być 
czony — sen pu. lepi 
k wasza herh; Mówięcy 19 


KURA 1scję, za jnstem młody — | wi przyszł. 


Stiem wszak wiedy 19 lat. 
Kunntet strajkowy był narako. 


poszczególne przedmioty z tych s 


kursów. Również prowadzi P.U.K. 
kurs wiedzy © Polsce. 

Zwłaszczą dla samouków i ro- 
botników zatrudnionych w warsz- 
latach pracy, odległych od ośtod- 
ków kulturalno-oświatowych, do- 
kształcanie się meiodą korespon- 
dencyjną posiada niezmiernie do- 
niasłe znaczenie, 


Kursy dla graw erów 
i pokrewnych zawadów 


Instytut Naukowy Rzemieślniczy 
Imienia Pierwszego Marsza'ka Pol 
skl, Józefa Pi.sudsklego w War- 
szawie, ul. Chmielna nr. 52, iirn- 
chamia od 5 marca r. b. kursy do- 
skonalen:.a zawodowego dla osób 
zatrudnionych w grawerstwie, ju- 
biierstwie, z:olnictwie, cyzlerstwie, 
bronzawnictwie i pokrewnych za- 
wodach, 

Kurs trwać będzie 180 godz. po 
12 godzin tygodniowo (niedziele, 
wtorki i czwartki). 

Wykiadane będą  nasiępujące 
przedmioty:  małeriaroznawstwo, 
kalkulacja, rys. techniczny I odrę- 
czny, historia sztuki, modelarstwo, 
kompozycja i warsztatownictwo, 

Zapisy i informacje w sekreta- 
riacie Instytutu, codziennie ad ga- 
dziny 16 do godz. 20 oprócz nie- 
dziel | świąt. 


ny nie tylko na represjo zc atrany 
polej. ale i na zarznty ze strony 
mniej uświadomionych robotni- 
kuw. że zbieramy tysiące rubli, a 
dajemy kapiejki. Mówiono, że w 
fabryce Bormana zebrano 600 rb., 
w warsztatach kolejowych 460 rn- 
bli, ca przecież prawdą nie było. 
Strejkujący w awojej bujnej i 
inacji z każdego zebranego dzie- 
ka robili scikę. 
tylko wypadek nadużycia, popeł- 
„niony przez tow. pseud, Bocian, 
|który przywiaszczył sobie, 1 rb. 50 
kop., zużywając 50 kop. a tej su- 
my na podzelowanie kamaszy. O 
il: mnie pamięć nie myli, był on 
człowiekiem bardzo biednym. 

Drugie bardzo niewesałe wapo- 
mnienie, które mocno mi utkwiło 
w głowie, jest następujące: pew- 
nego razu prosio z precy w fabry- 
ce musiałem iść na Wolę do jed. 
nej z towarzyszek, noszącej pseud. 
| Myszka i pracującej w fabryce ko- 
ronkowej, ażeby uprzedzió ją o 
poważniejszej wsypie, Czeksiem 
na nią do plźnej godziny, Byto to 
|ietenia. Gu 


uy wrzcałcm do do- 
mu na Ciern'zkowskq padał deszez 


ocznie i dęł a:lny wiat., a buty mialem 
„okrzż | q sdarte. 


Przykre wrażenie tego 
=ieczora osładzałem sobie wizja- 
o życiu robotników 
* przyszłej niepodległej Polsce. 


Znam jeden |i 


l 
mm 
"EA 

Skaki da kczekinacji: 
Stuniaław Marnsara (Polska). 
Lahr (Niemcy). 
Anurzej Marusara (Poli 

Kombinacja norwaska: 
Berzner (Niemcy), 

Sellin (Szwecja 
Fesselde (Narwegia). 
Andrzej Maruiara (Polskaj. 

Śmiajeta d X 10 km: 
Finleniia, 

Szwecja. 
Włachy. 
Polska. 

Maraton narciarski: 
Bergendahl Norweg. 
Katpinen Finlandia). 
Gjaeilien (Norwegia). 
ef Zubek (Palika). 

Oiwariy konkura skokóto: 
1) Bradl (Niemcy). 

2) Birger Rund (Norw 
1) Kongigaard (Norwegia). 
5) Stanisław Marusarn (Polska). 


2: 


1) Polska. 
BIEG_ZJAZDOWY 
DLA DZIENNIKARZY 
SPORTOWYCH W ZAKOPANEM. 
W poniedziałek pom programem m- 


odhył alọ wizód pięknej 
dych warnnków śniak. 
y dla duiennikarzy 
aportowych, w kiórym startowała 20 o 
sól, w tym 2 pania | | duiennkarz ra- 
graniczny (Włach). 

Surt adhył się za szczytu Kasprowe- 
to Wierchu. Traa prowadziła w kie- 
ronku Hali Gąrienicowej długości oko- 
ła 2.000 m. 

Pierwina miajuce zajął dulenniksre 
włoski Tonela LLa Sinmpa" x Tory- 
nu) w craie 2:12 min. 

2) Osiecki. 

3) Mochnachi. 

Na zgłoszonych 24 zawodników stat 
lawało 20, sklasyfikowano rab 15. Pa 
zakuńczonia biega kierownictwa uwat 
ry prasowej podejmowała dziennikarzy 

dem w restauracji na Ksiprowyra 


635 Gim- 
Sanska, 650 Muzyka (płyty). 7.00 Dz. 
poranny. 7.15 Muzyka (płyty). 12.00 
Iłejmał. 12.09 Audycja południowa. 15.00 
„Co śpiewają dzieciem w Irlandii”. 15.30 
Muzyka obiaćowa z Wilna. 16.00 Daien- 
il i pod. 1635 Recital wio- 
lonczalawy Tadau:ma Lifana, 1655 Pog. 
sportowa. 17.00 Praca wychowawcza w 
wajsku. 17.15 „Opowieść o Bacha“. 14.00 
Audycja dla wi. 1830 „Nasz jpk". 
18.46 Kryzyi kultury nowoczesnej — wy- 
głosi prof. Ignacy Chrzanowski. 10.50 
Koncert wieczorny. 2035 Aud, inłerm. 
21.00 W rocznicą urodzin Chopina. 21.35 
„Zygmunt Krasiński" (w BOią rocznicę 
agonn). 22.05 Koncert kameralny. Eljas- 
heth Bischow — akrzypce, Udo Dammert 
— foriepian, Józsł Suiner 
2255 Przegląd prasy | dzi 
Wied. a Poliki w języku angielskim. 

WARSZAWA II. 14.00 Zespół Stefana 
Rechonia, 15.00 Mnsyka operowa Ramb 
esz i Belliniego. 16.05 Rect organo- 
wy Jana Kucharskiego. 16.40 Wiad. spor 
lawa i Parę informacji 1650 Kącik 1o- 
listów, Śpiewa Janina Wismaoniówna 
(mezzosopran). 12.10 Pogad. aktoa na 


1 społeczna. 17.25 Życie knilnralna mo- 
licy, 17.35 Program. 17.49 Koncert po- 
pularny (płyty). 11.55 Fryderyk Chapin 


Kazimiera Czekol 
ł Halber_ (wiolonczela | 
Sergiusa ki  (akompania- 
ment). 23.10 Fragmaniy opery „Fidelio“ 
Beethovena (płyty) 
CZWARTEK 23 Inega 

WARSZAWA I. 6.30 Pieśń. 635 Gim- 
sustyka, 6.50 Mnr. (płyty). 7.00 Dz. por, 
7.15 Muzyka (płyty). 11.00 „Król pieśni 
— Franciszek Schubert". 11.25 Wiedeń 
w pieśni (płyty). 12.00 Hejnał. 12.03 
Audycja połużniowa. 15.00 Rozmowa 
technika s młodzieżą. 15.15 Kłopoty i 

y: „Plotki, plotki”. 1530 Mnzyks o 
bladawa z Kalawie. 16,00 Dalenn:k. Wia- 
damaici grupadarcze. 1620 „Kapital, 
mwhsnosé, praca” — pog. 16.40 Reciul 
splawsray Margeriky Couparm (Holas 
1710 Samochody pędzcna drze- 
pog. 17.29 Rec'tal organowy Wla 
Wlcoraskiego. 18.01 Andycja dla 


im pawałre — pawęda maryczna 
prof, Bron. Rutkowskiego. 19.00 Kan: 
cert rozrywkowy (te Lwowa). 20.35 
Audycja informacyjna. 21.09 Teate Wy- 
Zawisza Czarny”, 22.10 Falk. 
łe różnych krajów — uudycja w apr. 
dr. Alicji Simonówny. 21.40 Wiedm | 
kuiążka. Uczeni palacy o religlach Wicho 
du. 2255 Przegląd prasy i Dziennik. 
23,05 Koncert Poznańskjega Chóra Ka- 
tedralnego pod dyr. ka, Gieburawikiego, 
CZWARTEK 23 lutego 

WARSZAWA IL 14,00 Żerpół Salans- 
wy Tychowikłego. 15.55 Franck: Symło- 
mia dmoll (na płytach). 16.40 Wide 
maici sportowe I Farg Informacji. 1650 
Kącik salistów. Gra na skrzypcach Fran 
clszek Jamry. 17.10 „Konterfekt Starego 
Miara”, 1755 Życia kulturale stalicy. 
17,40 Muzyka lekka. 
lekka (płyty), 22.00 


= E 7 TĘEONEG 
Ne pozwó; by głodna 


I zziębnięte były 


KRONIKA RRAROWSRA 
Walka robatników szewskich 


Uroczystość XX-lecia Tramwajarzy 
krakowskich 


W niedzielę 19 b. m. odbyła się 
w asali Starega Teatru uroczysta 
a akazji X-lecia intnie- 


nalnych i Instytucji Użyteczności 
Puhlicznej, Oddziału II, Tramwa- 
je w Krakowie. 

Sala przepełniona, mimo, ie 
wstęp na Akademię hył za zapro- 
azaniami. 

Po odegraniu Hymnn Państwo 
wego i Czerwonego Sztandaru za- 
pail przewodniczący tow. Karton. 
Po powołaniu prezydium tow. 
Karton przedatawił dzieje Związ- 
ku w ciągu Ż0-lecia. Po tym 
przemówienia tow. Fatyik udie- 
klemował kilka wierazy, po tym 
grało trio i zaczęły się przemówie- 
nia. 

Imieniem prezydimm miasta, 
R-dy Nadzorczej  Krakowakiej 
Miejskiej Kolei Elektrycznej i od 
siebie przemówił, owacyjnie wita- 


nego p. Dyrektor Miejskiej Kolei 


Elektrycznej inż. Pollaczek-Kot- 
necki, po nim przemawiali wice- 
prezes Zarządu Głównego Związ- 
ku Prac. Komunalnych i Inet. 
Użyt. Publicznej tow. Neubauer, 
przew. Rady Związków Zawodo- 
wych tow. Bator, wice-przew. 
QK.R. P.P.S. dr, Szumski, emeryt 
tramwajowy tow.  Henberger, 
przedsiawiciel Lwowa tow. Kolo- 
dziej, a ramienia Rady Krajowej 
Żydowskich Związków Zawado- 
wych tow. mgr. Blach, imieniem 
"rnkarzy tow. Neider. Zakończył 
przemówienie imieniem I-go Od- 
dialu Związku pracowników 
miejskich w Krakowie tow. Fryc. 
Po przemówieniach nastąpiła 
część muzyczno-wokalna. Całość 
Akademii imponująca. 
Szczegółowe sprawozdanie z Aka 
demii podamy w jednym z naj- 
bliższych numerów naszego piè- 


CZŁONKÓW ZWIĄZKU PRACOWNIKÓW KOMUNALNYCH I 


INSTYTUCJI UŻYTECZNOŚCI 


PUBLICZNEJ W POLSCE 


OLDZIAŁ I W KRAKOWIE. 


odbędzie się w sali Domu Górni- 

ków przy al. Krasińskiego 16, w 

niedzielę 26 lrtego b. r., o godz. 

9-j prze! południem, a w razie 

bzaku kompletu a godz. 10-ej bez 

względu na ilość ohecnych z na- 
stępującym porządkiem dzien- 
nym: 

1) Odczytanie protokółu z ostat- 
niego Dorocznego Walnego 
Zgromadzenia; 

2) Sprawozdania Zarządu Oddzi 
tu: a) a działalności, b) kawo- 


we, e) Komisji Rewizyjnej z 
wnioskiem o udzielenie also- 
lutorium ustępującemu Zarzą- 
dawi; 
Wybór nowego Zarządu Od. 
działu, Komisji Rewizyjnej i 
Sądu Polubownego; 
Referat przedstawicieli Zarzę- 
du Głównego, Rady Związków 
Zawodowych i Klubu Radnych 
PPS.; 
5 Wnioski. 

Zarząd Oddziału I. Kraków. 


3) 


W sobotę dn. 25 b. m, o godz. 


11 w nocy, w lakierni tramwaja- 


wej odbędzie się 
XX WALNE ZGROMADZENIE 


Związku Pracowników Komunal nych j 


Instytucyj Użyteczności 


Publicznej w Polsce — Oddzial H(iramwajej w Krakowie 


z następującym porządkiem dzien- 
nym: 

1) Odczytanie prołakólu z 0- 
atatniego Walnego Zgromadzenia 

2) Sprawozdania: a) Żarządu, 
b) kasowe, e] Komisji Rewizyjnej 
z wnioskiem o udzielenie absolu- 
torium. 

3) Wybór nowego Zarządu I 
Sądu koleżeńskiego. 

4) Wnioski, 

W razie braku kompletu, odbę* 


dzie się w tym samym dniu i miej- 


scu drugie Walne Zgromadzenie o 
godz, 12 w nocy, z tym samym 
porządkiem dziennym, bez wzglę- 
du na ilość obecnych, a zapadłe 
uchwały na tymże, będą prawo- 
mocne. 

Wzywa się członków o obowiąz 
kowe przybycie. 

Wstęp tylko dla członków Zw. 


Za Zarząd: 


Sekretarz: (—] Jan Per, 
Przewodniczący: 
(—) Stanisław Karlon. 


W sobotę, dn. 25 b. m, o godz. l-ej w nocy, w lakierni tramwajo* 
wej, odbędzie się 


XI WALNE ZGROMADZENIE 


Towarzystwa Domy Tramwajarzy w Krakowie 
z następującym porządkiem dziennym: 


1) Odczytanie protakói z osta- 
tmiego Walnego Zgromadzenia; 

2] Sprawozdania: a) Wydzialu, 
b) Komisji kulturalno - oświato- 
wej, c) kasowe; 

3) Sprawozdanie Komisji kon- 
trolującej 4 wniosek na udzielenie 
absalutorium; 

4) Wybór Wydziałn, zastępców 
1 Kamisji kontrolującej; 

3) Wnioski. 


W razie braku kompletu odbę- 
dzie się drugie Walne Zgromadze- 
nie o pół godziny później, z tym 


samym porządkiem dziennym, a 
uchwały na nim zapadłe, będą 
prawomocne. 

Za Wydział. 


Sekretarz: (—) Marian Laszczyk 
Przewodniczący. 
{—) Saturnin Nowakowski, 


ła sprzedał sacharyny 


I zapalniczek gachadzących 
2 przemytu 


W styczniu b. r. policja arees- 
towaja w Zabierzowie (powiat 
Niepołomice) Stefana Bachow- 
skiego i Franciszka Palkę, przy 
których znaleziono znaczną ilość 
uacharyny, zapalniczek i kamy- 
ków do zapalniczek. 

W poniedziałek wymienieni sta 
neli przed sądem krakowskim pod 
zarzutem  przemytn i aprzedaży 
przemycanych towarów. Sąd ska- 
zał obu oskarżonych nz karę 5 ty 
godni arasztu i grzywnę po 570 
złotych. 


Redaktor: JERZY CESARSKI. 


Sprostowanie 


W nekrologu i sprawozdaniu o 
pogrzebie tow. K. Fitowskiego za 
szia przykra omyłka, zamiast Fi- 
towski wydrukowana Filowskl. 


A 
PRYWATNE DOKSZTAŁCAJĄCE 


KURSY „WIEDZA! 
KRAKÓW, UL. FIERACRIEGO 14 
przygotowują na lekcjach zbloro- 
wych w Krakowie, oraz w drodze 
Xareapondencji. za pomacą zupelnie 
nowo opracowanych skryptów, pro- 
gramów i miesięcznych tematów. 
Wykładają najwybitniejsze miły 
fachowe. 


luż 8 tygodnie trwa strajk ro- 
botników szewskich. Konferencje 
w Inspektoracie Pracy nie przy- 
niosły żadnego rezulialu. Robotni- 
cy strajkują dalej. 

Całkowita odpowiedzialność za 
konsekwencje spadnie na tych, 


którzy słosnją wyzysk i nie chcą 
zawrzeć umowy zbiorowej. Tych 
piętnnjemy. Niech pamiętają a 
tym i niech wiedzą, że klasa ro- 
katnicza Krakowa umie walczyć 
i umie zwyciężać. Niech nie prze- 
ciągają strany. 


Klasa robotnicza wyraża swą solidarność 


Rada Związków Zawodowych w ' 


Krakowie na swym posiedzeniu 
dzia 18 lutego b. rẹ pa zapozna- 
niu się z akcją ekonomiczną ro- 
botników przemysłu skórzanego, 
uchwala: 

„Rada Związków Zawodowych i 
cała klasa pracująca Krakowa so- 
lidaryzuje się z wytrwałym straj. 


kiem roboluików akórzanych, jaki 
prowadzi ich organizacja o pod- 
niesienie głcdowych  zarohków 
tych robotników. 

Rada Związków Zawodowych 
wzywa wszysikie organizacje kla- 
aowe do moralnego i materialne- 
go poparcia strajkujących robot- 
ników skórzanych”. 


Dywersja Z ZZ 


Jak nam donoszą, jacyś syndy” 
kaliści z pod znaku ZZZ oblepili 
rynny kamienic w kilku dzielni" 
cach nalepkami „precz z Bocia- 
nem, Florkowem j innymi, to są 
zdrajcy. Hiszpania precz socjali- 


stów przegnała". 


ZAGINĘŁA DZIEWCZYNKA. 


Wladyslawa Klimek, lat 13, w 
Wielkiej Wsi, powiat Olkuski, będąc 


dnia 14.2 1939 r. furmanką w Kra. 


kawie, w czasie gdy rodzica weszli 
do sklepu przy ul. Długiej, oddaliia 
mię | dotychczas do domu nie wró- 
ciła. 

Rysopls: Wzrostu średniego, azezu 
pła, włosy blond obcięte, twarz po- 
dłużna, cera blada, oczy czarne, nom 
maly prosty, zęby zdrowe, ubrana 
w kożuszek krótki, żółty, chustkę 
jesienną na ramionach koloru kawo- 
wega w kratkę, na głowie biala 
chustka, sukienka siwa,  półbuciki 
czarne. pończochy ciepłe popiełate. 

Wszelkie informacje o zaginionej 
należy zgłaszać w Wydziale Śled- 
czym w Krakowie. 

CZYJA PORTMONETKA ? 

w Wydziale śledczym przy 


Repertuar 
TEATR IM. J, SŁOWACKIEGO 


Wtorek 21.2 po poł. „Zaczarows- 
ne koło" (wyprzedane), wieczór „Mi 
łańć będzie naszym wynalazkiem”. 

Środa, 22,2 „Pleśń o Beniowskim”, 

Czwartek, 23.2 „Dlaczego zaraz 
tragedia?“ 

Najbilższą premierą Teatru im. JT. 
Słowackiego będzie komedla Molte- 
ra p. t. „Mizantrop“ w przekładzie 
Tadeusza Żeleńskiega (Boy'a) w o- 
pracowaniu scenicznym dyr. Karola 
r". 


ul. 


LODA HALAMA 
1 operetce „Rozy 1 jej drużyna” 


u Krakowie. 

W czwartek, dnia 23 lutego 1930 
roku, w przejeździe do Lwowa przy- 
będzie do Krakowa zespół artystów 
operetkowych teatru 6,15 z. War- 
szawy x uroczą LODĄ HALAM} 
na czele | wystawi tylko jeden rer 
w sall Domu Żołnierza ostatnią na. 
wość Abrahama z życia sportowego 
p. t „Roxy i jej drużyna”. 

W zespole, który składa słę z 30 
osôb, blorą poza tym udział: świet. 
ny tenor Wawrzkawicz, znakomity 
wodewilista Szczepański, Ordyńska 
1 inni, 

Początek przedstawienia o godz. 
A.ej wieczór. 

Przedsprzedaż biletów w cenia od 
1 zł. do 4.40 zł. w Składnicy Era- 
kowskiej, ul. Floriańska L, 14 (ho- 
tel „Pod Różą”). 


ADRIA: „Rakieta na Marsa" i 
„Jej obrońcy". 

ATLANTIC: „Mal rodzica rozcho 
dzą się”. 

KINO DOMU ŻOŁNIERZA: „Korsa- 
—”. 


PROMIER: „Paweł i Gaweł", 
AWIT: „Za niepopełniane winy”. 

Scala: „Student z Oxfordu". 
STELLA: „Klęska białego kobzy”. 
SCALA: „Student z Oxfordu”, 
UCIECHA: „List poleczjący”, 
WANDA: „Verdi“, 


Tak mniej więcej brzmią te dy“ 
wersyjne hasła. A jeszcze piszą 
o syndykaliżmie, o związkach syn 
dykalistycznych, jakoby bronią- 
cych wolności klasy robotniczej 

Tak się zgrywa kiepski aktor. 
Pytamy za czyje pieniądze — l 
czy naprawdę ZZZ? 


Siemiradzkiego L. 24, pakój nr. 11 
znajduje slę do odebrania znależio- 


na portmonetka skórzana z drobną | 


kwotą 4 kluczykami. 

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK 

Franciszek Palys, wchodząc na 
wóz nalądowany ciężarem, spadł na 
jezanię i dostał się pod koła wozu. 
które zmiażdżyły mu jedną stopę. 
Wezwana Pogotowie Ratunkowe 
przewiozło Patyna do Szpitala Ubez. 
pleczaln! Społecznej. 


WYBUCH BENZYNY 
W TAKSOWCE 
Na T. Osledlu Oficerskim, na ste- 
nowisku auto-dorożkarakim, z po- 
wodu nleostrożnego nbchodzenia zię 
z benzyną szofera Józefa Kubińskie- 
go i wskutek wadliwej konatrukcji 
motoru w aucię, zapaliła się benzy- 
na w motorze auta-dorożki. Wazwa 
na straż ogniowa ogień  uganiła. 
Auto.dorożka została nleznacznie u- 
szkodzona. Wypadku w  hdziach 
nie była. 
OBŁAWA 
Organa P. P. przeprowadziły obła 
wę na terenla miasta Krokowa, w 
cznsie której zatrzymana 37 osób, 
między którymi były osaby poszuki. 
wane przez sądy i Inne władze. U 
kilku zatrzymanych znaleziono róż- 
ne narzędzia do właniywań mieszka 
nlowych. 


Z miasta 


CHOROBY ZAKA2NE 

W Wydzlala Zdrowia Publicznego 
Zarządu Miejskiego w stot. król, mie 
ście Krakowie zgłoszona od dnia 
12.2 1839 r. da dnia 18.2 1939 r. na- 
stępujące choroby zakaźne: bloni. 
ca B, płonica 10, dur osutkowy 1, 
krztumec 5, fóża 1. 


amti 
„Szkoła Zdrowia 
lhezpleczalni Społecznej 
l Polsklego Cżerwonego Krzyża 
VII Cykl wykładów 

Dnia 23-go lutego b. r., o go- 
dzinie 7-mej wieczór wygłosi od- 
czyt dr. Zygmunt Kulig p. t „O 
cukrzycy". 

Wstęp na wykłady za oplata 20 
groszy, Bezroboini za okazaniem 
legitymacji bezrobocia mają wstęp 
wolny. 


Przad około trzema laty powstał 
w Krakowie przy ul. Tarlowakiej & 
nowocześnie urządzony zakład gal- 
wanotechniczny pod firmą „NIKŁO- 
CHROM“. W ciągu krótkiego czasu 
przedsiębiorstwa zdolalo wyrobić so- 
bie jaknajlepszą opinię wśród szero- 
kich mas publiczności — wysokim 
poziomem swojej produkcji, jakoteż 
przez uczciwość ] solidność kupiecką. 
Firmie należy życzyć dalszego roz- 
-x 


Walne Zgromadzenie 
Oddziału Malarzy 


W niedzielę, dnia 26 lutego br., 


* Tonków Oddziału I Malarzy 
porządkiem dziennym: 


1. Zagajenie. 2. Odczytanie pro 
takóła z poprzedniego Walnego 
Zgromadzenia. 3, Sprawozdanie 3 
działalności organizacyjnej, kaso 
we, Kom. Rew. 4, Uchwalenie ab- 


Hanalu Przemysłu I Biurowości 
R. P. w ńrakowie 


ca 1939 r„ w lokalu przy ul. Sław 
kowskiej 6, o godz. 1%tej z nasię 
pującym porządkiem dziennym: 

1. sprawozdanie ustępującego 
zarządu, 2. sprawozdanie skarbni- 


w sali Związku Budowlanych, Ry-| 


WALNE ZGROMADZENIE 


Walne Zgromadzenie | 
2w. Zaw. Pracowników Umysł.) 


Odbędzie się we wtorek 21 mar'„W świetle kı 


| audycj 


ka, 3. sprawozdanie komisji kon- 


Inek Główny 10, I p. odbędzie się 
o godz. 10 przedp.: 


solutorium ustępującemu Zarzą- 
dowi 5. Wylór Zarzędn i Kom. 
Rew. 6. Wnioski. 

Zarząd uprasza członków od- 
działn o punktualne i niezawodne 
przybycie 

Zarząd Oddziału. 


Radio śiąs <le 
ŚRODA 22 lutego 


10 Jod da”. 440 Fras m 
401 14M Merrie disses © wyłom 
niu Orkiestry Rozgłośni Katowickiej 
pod dyr. Jarosława Leszczyńskiego. 14.40 
iah“ pog. dla młodzie. 
ży. 1450 Wiadomości bieżąca i giełda. 
18.00 Audycja okolicznościawa. 18.25 
Wiad. wportawa. 1830 „Nass jęryk* — 
w opracowaniu Gruegarza Grob 
la. 22.05 Z życia goapadarczega Śląska: 
Przegląd aktualności gospodarczych 
Śląska — pogudanka Emia Slomczew- 
skiego. 22.15 Koncert rozrywkowy. Wy- 


trolującej, 4. uchwalenie absolu- konawcy: Kwintet Jarzowy pod dyr. Ta 
torium skarbnikowi i ustępujące- |densza Pileskiego. Róża Reinmówna — 
mu zarządowi, 5. dyskusja, 6. wy sopran pa BEE = s: La 
k Ę „|rsy Harald — akompuniamant W prær 
bór nowych władz związkowych: GH d rt, PEWAG WZ 
prezesa, zarządu, komisji koniro- | pos — Kornela Makuszyńskiego. Cryta 


lującej, sądu związkowego, 
wnioski į interpelacje. 

Prawo głosu przysługuje człon- 
kom, którzy nie zalegają z opłata” 
mi za miesiąc bieżący i dwa mie- ` 
siące minłane (o ile nie uzyskali 
legalnego odroczenia zaległych 0- 
płat). 

Wnioski członków winny być 
wniesione na dwa tygodnie przed 
terminem Walnego Zgromadze- 
“s 

W razie braku kompletu o go-! 
dzinie 19-iej, wolne zgromadzenie 
odbędzie się pół godziny później, 
bez względu na ilość obecnych. 


ŚRODA 22 lutego 
451 Pieśń 
2.00 Muzyka 


eWitej Gwiazda morza”. 
(płyty) oraz wiadomości 


wygł dr. Fryderyka Ameisen- 
1450 Odczyunie programa na dzień 
1455 Sprawy gospodarcze. 
techniczna w opracowa- 
|wińskiego. 18.10 Kon 
skiego Jnstytntn Teo 
logicznego pod dyr. ka. prof. dr. Janu- 
1za Mezerskiego. 1430 „Nuse język“ 
audyeja w apr. dr. Mieczysława Matec 
iego, prol. U. J. 22.05 Lokalna windo 
aportawe. 22.10 „Dzieje Tarzana 
— (ikeja czy rzeczywistość: — adczyt 
wygl. Mgr. Witold Zbierawski, as. U. J. 
22.25 Miniatury kwartełowe w kwar 
teln smyczkowego Rozgłośni krakowskiej 

ładzie: Si w Mikmzewski 


Kronika 


Zaklady Chemiczne Hr. Henckel 
Donnersmarck, należące do angiel 
skiej spółki z siedzibą w Londy- 
nie pod nazwą „The Hugohutte 
Chemika! Works Ltd. , w ostatnim 
czasie przeniosły swą siedzibę da 
Tarnowskich Gór, a równocześnie 
przekszta:ciły się w krajową epół 
kę pod nazwą „Zakłady Chemicz- 
qe Henckel Sp. Ake.“ W spółce 
reprezentowany jest w większości 
kapitał krajowy. Fabryki łej spól 
ki znajdują się w Łasowicach pod 
Tamowskimi Górami. W zakła- 
dach tych uruchomiono ostatnio 


produtcję nowych wyrobów che- 
micznych. 


LO 

W Sądzie Okręgowym w Rybni 
ku, jako instancji adwoławczej, od 
była się 16 rozpraw karnych prze 
ciwko pracodawcom, którzy nie 
przestrzegali obowiązujących prze 
pisów socjalnych. Chodzi przeważ 
nie o właścicieli przedsiębiorstw 
budowlanych, którzy wstrzymywa 
li swym robotnikom należne zarob 
ki, nie opłacali robołników wedlug 
obowiązujących stawek zarohko- 
wych, lub też dopuścili się innych 
przekroczeń. Wszystkich tych 
pracodawców ukarał już poprzed- 


. |hieżące. B.AS Skrzynka dla dzi 


7. | Antoni Żukowski. 23.05 Zakończenie pro 


gramu. 
CZWARTEK 29 Iniego 

530 „Dzień dobry“. 630 Program ma 
dziś, 1125 „Wiedeń w pieśni” — płyty 
a Warszawy, 14,00 Mnayka rozrywkewa 
w wykonania Orkiestry Ragłośnj Keto 
wickiej pod dyr. Jaroslawa Leszoryński: 
go. W przerwie: „Kosmetyka prapaga- 


ltorką higieny“ — popadanka Heleny 


Bieńkowakiej-Sklenarzowej, 1450 Chei 
ka ipołerzna. 14.55 Wiad. bieżące i giet- 
da. 18.00 Poradnik sportowy dla pracew 
ników liaycznych w opracowania Am 
draeja Machnickiego. 14.10 Z alhnum 
speakera. 1825 Wiad. sportowe. 21.0 
Rozmowę za słuchaczami przeprowadzi 
Jery Tepa. 2220 Przy kominka — w 


Radlo krakowskie 


(1 skra.), Herbert Nierychła (11 skra.), 
Benryk Zarzycki (altówka), Jórei Ma- 
kowica (wiol.). 23.05 Zakońcnenia audy- 
cit. 
CZWARTEK 33 Tataga 
651 Pisiñ „Wilaj Gwiazdo morza". 
8.10 Płyta za płytą... orax wiadomości 
wiet 
skich w opr. Toli Rettingerowej. 1125 
Muzyka francuska (płyty). 14.00 Muay- 
ka operowe (płyty). 1450 Odzzytanie 
programu na dzień następny. 1455 Spra 
wy gorpodarcze. 10.00 Dobry wieczór 
państwu — w opr. Sianisława Braniew- 
skiego- 18.10 Drobne uiwory skrzypcawe 
w wyk. Adolfa Petersa, przy fortepianie 
Janina Gerkardtówna, 22.10 Lokalne wia 
domości sportowe. 22.15 „Poezja mis- 
sta“ — kwadran recytacyj w wyk. Ja- 
niny Jerzynówny. 2230 Mozyks aslona- 
wa w wyk. kwartetu ualonowega Rom 
a Krakowskiej. 2305 Zakończenie 
peran 


Slaska 


Z frontu pracy 


nio inspektor pracy grzywnami ed 
10 do 200 złotych. Ponieważ uka 
rani odwołali się od tych orzeczeń 
sprawy zostały rozpatrzone przez 
Sąd Okręgowy. 

Z pośród wszystkich spraw sąd 
uwolnili jednego oskarżonego, w 
stosunku do 7-miu dalszych oskar 
żonych zatwlerdzono orzeczenia 
karne inspektora pracy, a pozosta 
łe sprawy odroczono da przeshicha 
nia świadków. Wśród skazanych 
znajduje się przedsiębiorca budo- 
wlany, który został ukarany dwu- 
krotnie przez inspektora pracy, 
grzywnami po 100 i 200 zł. Ostat 
nio przemysłowca tego ukarano 
po raz trzeci grzywną 300 zł. 


Ks. Kentu w Katowicach 


W związku z zaproszeniem księ 
cia Kentu, brata króla angielskiego 
do Polski na polowanie do hr. 
Przezdzieckiego, książę Kentu 
wraz z żoną mają odwiedzić swo- 
ich znajomych Kozieł-Pohlewskich 
w Katowicach. Jak wiadomo, ksią 
żę Kentu bawił już raz u pp. Po- 
hlewskich w ub. roku. Pan Kozieł- 
Pohiewski jest dyrektorem w cięż- 
kim przemyśle. 


—|—<—S,, „LAZIO 
Qdbito w drukarni Sp. Nakladowo-Wydawniczej „Robotnik“, Warszawa, Warecka zĄ 


